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Badeni i praw .ca.
Lwów d. 4 września.

Narady przewódzców Drawiey z 
rządem rozpoczęte we środę, można, 
już uważać za ukończone w głównych 
zarysach. Teraz toczą się już tylko 
rokowania pomiędzy hr. Badenim a 
przedstawicielami niektóryoh grup o 
szczegóły wykonawcze.

Jeżeli zapytamy, jaki jest w ogól
ności wynik tych układów, można je  
scharakteryzować jednem slrwam, jako 
dla autonomistów p o m y ś ln y  Mia
nowicie stwierdziły one ponownie zu 
pełną zgodność i solidarność klubów 
nrawicy, stanów -ąeyoh w parlamencie 
większość. Następnie wyświeciły one 
znakomicie wzajemny stosunek pomię
dzy rządem a prowicą — wyklarowały 
go zaś w taki sposób, że toraz można 
liczyć na stałe porozumienia i ścisłą 
łączność w połityoznem działaniu rz ą 
du i większości parlamentarnej. Wura- 
wdzie rząd nie zgodził się na to, iżby 
miał przybrać cechę rządu parlameu 
tarnego w śoisłem znaczeniu tego wy
razu, i zastrzegł sobie swobodę dzia
łania, tak samo jak i poszczególne 
klub sprzymierzone zastrzegły sobie 
również samodzielność i swobodę ru 
chów. Lecz to wszystko nie zmienia 
faktu, iż obecnie istnieje pomiędzy 
rządem hr. Badeniego i większością 
parlamentarną formalne przymierze, 
ODarte na dokładn e określonych wa
runkach.

Dalszym wynikiem cennym toczą
cych się obecnie narad pomiędzy 
przedstawicielami rządu i stronnictw 
prawicy jest porozumienie się co do 
programu działania na najbliższą 
przyszłość. Mianowicie ułożono termin 
zwołania Rady państwa, tudzież po
rządek i metodę jego prac. Zgodzono 
się także w zasadzie na środki, jakie 
mają być użyte dla złr,mania obstruk- 
cyi, a obecnie opracowuje tylko spe- 
o alna dla tej sprawy wybrana kom. 
sya projekt zmiany regu!Rm.au H;by 
poselskiej w taki sposób, ażebj swo 
body poselskiej nie mcżua było w 
pizyszłośoi nadużywać do wypraw;a- 
niaburd nieprzyzwoitych i do terory- 
zowania większu~~- l z mniejszość.

Naturalnie, że opozycyjne pisma 
niemieckie koso patrzą na tę robotę. 
Bardzo im ona nie w smak idzie. 
Więo też co mogą wymyślają, ażeby 
tylko psuć jej postępy.

Najnowszym ioh wynsiazkiem w 
tym duchu jest odwoływanie się do 
Węgrów. k

Gdy czescy > Niemcy lemoDstruja 
ooraz zawzięciej przeciwko Austryi i 
okoą ją szachować tłumami sprowadza
nymi z państwa Hohenzo lernów, N. 
fr. Presse, a za nią węgierskie dzien
nikarstwo tej samej barwy z Pester 
Lloydem na czele, podnoszą krzyk i 
lament na układy Badeniego z pra
wicą, przed 3tawiająo je jako narusze
nie ugody z Węgrami.

,Dualizm istnieje — pisze Pester

Lloyd — tylko na podstawie związku 
pomiędzy jednolitem królestwem wę- 
gierskiem, a jednolitą Przedlitawią, nie 
zaś z jakiem ś grupami narodowośoio- 
wemi. Jeżeliby prawnopolityczny u- 
strój Przedlitawii miał uledz zmianie 
w duchu federalistyeznym, w takim 
razie dualizm istnieć przestanie i po
między Aust.ryą i Węgrami pozostan:e 
tylko unia personalna."

Taaiemi groźbami Neue Freue P*es- 
se i Pester Lloyd starają się zaszacho
wać sojusz pomiędzy rządem hr. Ba
deniego a autonomistami. Można by za
pytać zkąd Węgry przychodzą do te
go, ażeby miały mieszać się w we
wnętrzne sprawy Przedlitawii, gdy 
tali troskliwie przestrzegają tego sa
mi, ażeby im Au.strya w ich interesa 
nic wglądała? Odwołuje się na to Pe
ster Lloyd, że gdy niegdyś Hohenwart 
próbował zaprowadzić w Austryi fede- 
ralizm, potężne neto Andrassego zmio- 
i ło go — że więc tak samo będzie i 
Badeniemu, jeżeli nie opamięta się, i 
nie zaprzestanie konszachtów z pra 
wioą „polsko-ozesko-klerykalną". Takie 
groźby jednak, to marno strachy na 
Lachy.

Najbliższym celem akcyi rządu hr. 
Badeniego w przymierza z prawicą 
jest przywrócenie ubezwładnionemu 
przez opozycyę radykał iw n.jmiackich 
parlamentowi możności wykonywania 
funkcyj, przekazanych mu konstytu 
cyą — w pierwszym zaś rzędzie od
nowienia ugody z Węgrami. Protesta 
Pester Lloyda i now*j Pressy nie po
wstrzymają biegu wypadków, które o -’ 
becnie dojrzewają z elementarną siłą, 
Przymierze hr. Badeniego z prawicą 
parlamentu wynikłe z konieczności 
państwowej, opiera się na warunkach 
realnych, wytworzonych historyą. A- 
pel czy do Prusaków ozy do Madya- 
rów nie powstrzyma z pewnością ini
cjatorów i kierowników Wielkiej a- 
koyi prawnopolitycznej, rozpoczętej 
we środę w lokalu Koła polskiego w 
gmachu parlamentu, we Wiedniu — 
akcyi, której doniosłość Neue jr, Pri:cs |

fdawny system illuminacyi t. z. ryn
sztokowej już zarzucono) podnieść na
leży mnogie transparenty, oraz efekty 
świetlne przy pomocy gazu i elektry
czności zdziałane. W tym dzńle od
znaczyły się w szczegó^ości gmachy: 
ratusza, teatru wielkiego, dworzto 
warszawsko-wiedeński, zamek i inne 
prywatne, oraz ulice: aleje jerozolim
skie (cudowne) i ujazdowskie, plac 
Aleksandra (wspaniały), plac Teatral
ny, Krakowskie Przedmieście, N ewy 
Świat i t. d. Od ilości i siły światła 
aż oczy bolały i bolą, gdyż illumina- 
cya odbywa się codziennie przez ca
ły czas pobytu carstwa w Warsza
wie.

Dnia 1 b m odbył się wielki raut 
u guoernatora ks. Imeretyńskiego, na 
który rozesłano 1.700 zaproszeń Nasz 
dawny zamek królewski nad ukochaną 
Wisłą zajaśniał tysiącami światła ele
ktrycznego. Wieże, okna, krużganki, 
wszystko lśniło, a drzewa płonęły od 
różnokolorowych płomieni. Dźwięki 
ukrytych trzech orkiestr dodawały 
powabu i czaru tej uroczystości odby
wającej się w czasie przepysznej i 
pogodnej nocy. O godzinie jedenastej 
spalono na Wiśle wspaniałe ognie 
sztuczne, które budziły u wszystkich 
zachwyt. Na naszej szarej drogi y Wi
sełce umieszczono kilkadziesiąt sta
tków i łodzi pysznie sztuczn.3 oświe
tlonych, ora? bengalskim ogniem; 
mest, arcydzieło sztuk nżynierskioj 
również jaśniał perlisto. Nadzwyczaj 
efektownym był olbrzymi transparent 
towarzystwa wioślarskiego, gdzie sy
rena (godło miasta) przybierała co 
chwilę inną barwę Było to nadzwy- 
ozaine. niezwykle efektowne widc 
wńsko.

0  godzinie dwunastej car opuścił 
zamek i udał się wraz z małżonką do 
Łazienek. Podobno, jak  zapewniają, 
oboje mają być tak uradowani % przy
jęcia, iż jak mówią, nie spodziewali 
się podobnego, u c„r polecił ga i srna- 
torowi oświadczyć to ludności co 
przy pomocy Warszawskiego Dni lUmiha

strój pułkownika ułanów, carowa miała 
na sobie granatową wstęgę orderu św. 
Andrzeja Pierwozwanego. Bzyję zdo 
bił nrszyjnik wspaniałych brylantów, 
otaczających wielkie szafiry o niepo- 
równuiej ̂ głębi; podobnież z brylan
tów szafirów skomponowany dyadem 
leżtl na włosach. Carowa trzymała bu
ki ct w ręku. Carstwo, skinieniem gło
wy witając zebranych, doszli do śro
dka sali, gdzie podano dwa fotele o 
2łoconych poręczach, na których za 
ięn miąjsca. Na krzesłach usiadły przy 
carze księżna Imeretyńska, a dalej 
księżna Golicynowa, przy carowej w. 
kaiążę Michał Mikołejewicz, a dalej 
w. ks. Włodzimierz Aleksandrowicz, 
Paweł Aleksandrowicz i Mikołaj Mi
kołaj® wioz.

Za fotelami stanęli: książę Dołgo- 
rukij, wielki ochmistrz dworu w środ
ku, Książę Im erttyński za carem, ba
ron Frederyks za carową. Niezwłocz
nie rozpoczął się koncert pod dyrek- 
oyą p. Trombiniego. Program koncer
tu wydrukowany był w małej liczbie 
egzemplarzy na welinowym papierze 
o złoconych brzegach w języku fran
cuskim. Śpiewali obaj bracia Reszko
wie, grał Barcewioz. Obydwaj Reszko
wie byli wyjątkowo dobrze usposobie
ni, duetem zaś z „Fausta" (prolog) po 
prostu porwali słuchaczów. Car zado
wolenie swoje wygłosił oklaskiem. 
Barcewiez w świetny sposób wykonał 
popisową fantazyę z „Fausta"..

Po skończeniu polonesa moniusz
kowskiego, który odegrał na wiolon
czeli Cink, carstwo powstali i opuścili 
salę kolumnową, w której koncert się 
odbywał, przeszli przez dwie sale, z 
taraz patrzyli się na iluminacyę wspa
niałą i o godz. 12 w nocy wyjechali 
z rautu.

We czwartek o god°.inie 9 rano 
car w towarzystwie wielkich książąt, 
ks. Imeretyńskiego, ministra wojny 
Wannowskiego i oałej świty uaał się 
do Modlina i Zegrz dla obejrzenia for-

^tyfikapyj.
sc i Pester L loyd należycie pojmują i {już nastąpiło. Więcej jeszcze ;  y  W godzinę potem carowa w towa-

cara widoeznem ma być zadowolen.e^ j zystw w. ochmistrzyni ks. Golioyno-oceniaj-i — ezt^o dowodem jest wla 
śnie zawzięta ioh walka przeciwko 
Piej.

Car w Warszawie.
(Od naszego specjalnego korespondenta).

Warszawa d. 2 września.
Onegdajszy i wczorajszy wieczór 

poświęcono illuminacyi i ogniom sztu- J 
cznym. Bez przesady rzeo można, iż j 
Warszawa, to bogate miasto wysiliło] 
się, aby w całej okazałości wystąp.ó j 
i pokazać, iż spokojnie i poważnie, 
ale me żałując trzosa przyjmuje gc-' 
ścia. Wieczorem ulice zajaśniały taką 
illuminacyą, jaką rzadko w życi.i się 
widzi. Morze światła — oto najlepsze 
określeu e. Pomijając świece w oknach 
i wiszące ńa drutai h przed każdym 
domem liczne różnokolorowe lampki

u carowej, która podobno nawet tego 
nie ukrywa.

Vi czoraj odbył się na polu Moko- 
towskiem p rz ^ lą d  woskowy, w któ
rym wzięło udział 15.000 wojska a 
dziś jeździł car do Modlina, gdzie 
zwiedzał fortecę.

Na jutrzejsze gamwe przedstawie
nie biletów nie sprzedają, gdyż loże i 
krzesła parterowe zajmie dwór i wyż
si wojskowi. Redaktorom tutejszych

wej wyjechała z Łazienek i uaata się 
na Pragę do przytułku wdów, pozo
stającego pod opieką Tow. Krzyża 
czerwonego. U wejścia de przytułku 
oczekiwała ją  ks. Imeretyńska. Caro 
wa, oprowadzana po zakładzie, S7cze- 
gółOKo go oglądała.

Z przytułku wdów, carowa udała 
3ię do domu noclegowego zarobkowe
go, również na Pradze się znajdająoe- 
go, cokąd na pół godziny przedtem

pism wyznaczono miejsca na... trze- \ przybył minister spraw wewnętrznych 
oiej galeryi. Avis. Goremykin. U wejścia do przytułku

----------  przyjęli carycę: minister Goremykin,
wiceprezes towarzystwa przytułków 

Z rautu urządzonego u ks. Imere- noclegowych ks. Chełmicki w towa- 
tyńskiego w zamku dla carstwa, przy * rzystwie opiekunów instytuoyi ks. Du- 
chodzą dziś następujące jeszoze szcze- drewieza i p. Różyckiego, opiekunek 
góły: hr. Róży Raczyńskiej i hr. Maryi Łu-

Punktualnie o dziesiątej rozległy bieńskiej, oraz opiekunki takiegoż 
się dźwięki hymuu caiskiegu i wkró- przytułku z ulicy Czerniakowskiej ks. 
tce potem ks. Maoiej Radziwiłł wszedł Jerzowej Radziwiłło^fej. Carowa po- 
na salę anonsując: Leurs Majestes sont dała do ucałowania rękę hrabinom Ma- 
arritees. Car ubrany był w granatowy ryi Łubieńskiej, Raczyńskiej i ks. Ra-

dziwiłłowej. DwOjJ najstarszych bie
daków, mężczyzna i kobieta, podali 
oarycy ohleb i sól na drewnianej tacy, 
nakrytej serwetą.

Następnie oaryoa w towarzyst vie 
ministra Goremykina i ks. Chełm skie
go zwiedziła sale szpitalne na dole i 
na pierwszem piętrze i obejrzała tanią 
kuohnię. W przytułku przedstawiony 
został carycy przez ks. Golicynową 
prezes towarzystwa dobroczynności 
M.ohałks. Radziwił. Na odjezdnem opry- 
oa podała obeonym damom, ministrów: 
spraw wewnętrznych i ks. Chełmiokie- 
mn rękę, którą wszyscy ucałowali.

Z domu noclegowego i zarobkowe
go udała się oaryca do zaeładów war
szawskiego towarzystwa dobroczynno
ści na ulicę Freta, do gmachu podo- 
minikańskiego. Towarzyszyli jej księ
żna Golicynowa i książę Oboleński. 
W imieniu towarzystwa dobroczynno
ści powitali oaryoę kp Mionał Radzi
wiłł, hr. Ronikier, adwekat przysięgły 
Adolf Suligowski i dr. Wszebor. Dzia
twa odśpiewała „Boże cara chroń" i 
„Veni Creator".

Stąd udała się caryca przez ulice 
Długą, Miodową, Plac Teatralny, Nie 
całą do ogrodu Saskiego i przcjeohaw- 
szy go, udała się ne plao św. Aleksan
dra do instytutu głuchoniemych i o- 
ciemnic /o h  U wrót instytutu oczeki
wali : pomocnik kuratora warszawskie
go okręgu naukowego rz. r. st. Dobro 
wolski, dyrektor instytutu Błogowie- 
sz żeński, przełożona odd: iału żeń
skiego Lubomiro wa, w otoczeniu nau
czycieli i nauczycielek instytuoyi. I  tu 
caryca zwiedzała sale naukowe, war
sztaty, oglądała wyroby, dopytując 
się o różne szczegóły, dotycząoe in
stytutu.

Petersburskie dzienniki zamiesz
czaj ąo obszerne telegramy z przy
jęcia carstwa w "Warszawie, doda
ją  od siebie komentarze: „Syn Otie- 
cgestteau powiada, że w gruncie rzeczy 
Polacy żądają niewiele. Ażeby powró
cić im prawa ogólno-rosyjskich podda 
nych, niema potrzeby nic obalać. Sąc 
z udziałem przysięgłych, ziemstwa, 
samorząd miejski — wszystko to są 
żywioły, prowadzące do zjednoczenia, 
nie do waśni. Co się tyczy żyoia du
chowego Polaków, którzy bynajmniej 
jeszcze nie wypowiedzieli w niem 
swojego ostatniego słowa, Rosyanie 
byliby nierozsądnymi marnotrawcami, 
gdyby wyrzekali się tak bogatego 
źródła światłych idei i geniusza tw ór
czego wielkiego narodu.

„StcieP, opisując Warszawę, w szyst
ko w niej nazywa oudownem, wspa- 
niałem, godnem podziwu, czarującem. 
Warszawa zaczęła się stawać podobną 
do stolio. Wszystko w niej podrosło 

, duchem.
j „Pet. List." pisze, że przystrojenie 
, Warszawy przedstawia czarodziejski o- 
j brąz a „Biri. TPted." powiadają, że 
| Warszawa przyjęta je s t całkowicie u- 
t czuciem miMśoi i napełniających otu
chą pragnień.

K0RESP0N0ENCTE.
Z nad dolnej Wisły 1. września.

(Pijaństwo w Niemczech. — Idyotyzmy a 
zasady — Ns co księża? — Epilog wybo

rów poselskich w Świeciuj.
Obliczyli sobie właśnie panowie 

Niemoy, że wypijają roozu le za 2 (wy 
raźnie dwa) miliardy marek napoi al 
koholioznyuh — piwa, wódki, wina itp. 
Przypada więo nc głowę niemiecką 
40 marek rocznie. Obliczyli dalej, że 
dziesiąta częśó ich ludności marnieje 
na ciele i na duszy, a więo fizycznie 
i moralnie, skutkiem pijaństwa, To 
też pomiędzy przestępcami i. zbrod
niarzami najwięoej jest nałogowych 
pijuków. Oto stosunek procentow y: 
występki przeciw życiu, zdrowiu bliź
niego i władzy ps stwa 70°y#, prze
ciw moralności 8C°/8, rozmyślne mor
derstwa 50%. W domach karnyob 
siedzi 50% pijaków, w domach po
prawy 60%, w domach obłąkanych 
40%, między idyotami 50% pijaków-

Straszne to liczby, lecz prawdziw« 
niestety, ohoó oały obrachunek ni 
wyczerpuje przedmiotu, nie podając 
jlu tu nałogowych pijaków, ohoó 
jeszoze do domu obłąkanych i na u- 
znanyoh idyotów nie wykwalifikowa
nych ohodzi sobie swobodnie między 
zdrowymi ludźmi.

Do takich zaliczam autora artyku
łu w nowej gazecie gdańskiej, którą 
były generalny sekretarz Towarzyst- 

]wa Hakatystow, p. Binzer, wydaje 
! pod tytułem „Danzinger Neue Nach- 
richten". Autor ten twierdzi zasadni
czo, że „poozuoie narodowości może 
mieć tylko naród niepodległy". Jakie 
z tego wysnuwa konsekweneye i żą
dania, w to już nie myślę się wda
wać. Twierdzenie to jako zasada do
statecznie mówi samo za siebie.

Wygłaszanie tak:ch „zasad" nie 
pozostaje między Niemcami Dezowo- 
cnem. I tak w Norymberdze na ze
braniu socyalistów wygłosił .Genosse** 
Koller następującą swoją zasadę: .P il
nie pracujący robotnik je st strasznie 
głupi. Mnie już 2 razy karano zakra- 

| dzież, poświęciłem się w je żebractwu, 
ale to porzuciłem, bo dum poprawczy

f1 orszy od karnego — będę więc kradł 
alej. Jeżeli się tu  zawiąże szajka roz- 

jbójnioza, przystąpię do niej. Mam też 
znaczne potrzeby, bo nawykłem p:ó 

jdziennie 6 —8 szklanek piwa. O ubiór 
się wcale nie kłopoczę, biorę na wy- 

f płatę i uoiekam". Socyaliści na zgro
madzeniu wyparli się pana brata, któ
ry tak śmiało wypowiadał ostateczny 
sens socyalistów niemieckich, który 
teraz roznoszą dalej wszystkie pisma 

[ niemiec kie.
Jedni wyrażają „zasady" swoje 

słowem, drudzy czynem I tak, ogła- 
’ sza teraz prokuratorya pruska w Ha- 
1 nowerze, iż 3 000 me -ek nagrody o- 
trzyma ten, kto wykryje sprawcę wy
kolejenia się pociąga w Celle, w Ha
nowerze, w dniu 14. b. na. Pokazało 
się bowiem po naj skrupulatniej szem

W YCHOW ANIEC
przez

T R Z A S K Ę

(Ciąg dalszy.)

Z powrotem na dał się Aleksy zatrzy 
maó koło Warszawy na wsi u Włady
sława, ale długa rozłąka z rodziną za
czynała mu ciężyć, serce się rwało do 
Wiery, przeto odłożył to na inny ozas, 
żegnając tylko przyjciela na małej sta
cyjce, dokąd przybyły także siostra i 
i matka Władysława, 8'wuchna, syrn 
patyczna staruszka.

Już po raz ostatni uściskał przy
jaciela i poohyhł się do ręki starowi
ny, która z surową twarzą, lecz do- 
bremi oczyma wpatrywała się w niego.

 Moskal jesteś mój synu, i to ci
nie megę darować, tfy do licha, n.- 
gdym nie myślała, żsby mnie Moskal 
w rękę całował, no ale człowiekiem 
jesteś te ro  ci nikt nie zaprzeczy u- 
ozciwym, i przyjacielem mego Wła 
d k a ; niechże oię zatem tak czy owak 
Pan Bóg błogosławił..

Dziwnie rozrzewniony słuchał tych 
słów sprzecznych, raz tkliwych raz 
znowu odpychających i łzy niemę- 
skie zwilżyły mu powieki, gdy już po 
trzecim dzwonku podawał dłoń, bla
dej, niebieskookiej siostrze Marzyc- 
kiego.

Nakonieo zniknęli mu z oczu wraz 
z małym niepozornym dworcem pro- 
wincyonalnego miasteczka. . i pociąg 
unosił go do swoich.

Czy on e kiedy zobaczy, te trzy 
postaci., których obraz nie schodził 
mu z myśl*’ ,., wątpił.

Dotąd pisywał jeszoze z przyjacie
lem, potem listy będą coraz rzadsze, 
później ustaną zupełnie. Cóźby w tern 
było dziwnego? czas i odległość zacie
ra większe uczucia, szczególniej jeśli 
jest się pochłoniętym całkowicie przez 
inne prądy i cele, tak jak on.

Aleksy nawet się nie spostrzegł, 
jak wśród tych rozmyślań obszedł ca 
ły park i znajdywał się właśnie z dru
giej strony pałacu koło oficyn, skąd 
wchodziło się do jego mieszkania.

Barza szalejąca w oddali zbliżała 
się coraz więcej, coraz częściej krwa
we błyskawice rozjaśniały niebo i 
wtedy widoczne stawały się gromady 
chmur pędzące jedna za drugą w ja 
kimś dzikim tańcu Jaskrswe zygzaki 
przerzynały otchłań nocy, a przera
źliwe huki grzmotów następowały je 
dne po drugioh bez wytchnienia, łą- 
cząo s.ę w piekielną melodyę z świ
stem wichru, napełniającego powie
trze, przesyoone kurzem i piaskiem, 
wirującym w takt straszliwe orkie
stry żywiołów.

— Gdyby mnie tak nogi same nie 
były tu zaniosły — mruknął młodzie 
nieo — to mógłbym się błąkać całą 
noc, uderzając czołem o drzewa i mo 
cno zdziwiony rachowałbym jutro gn- 
zy, nie wi.edząo skąd się wzięły. Ot, 
dobrze mówi bat’ko, marzyciel, filozof!

Skierował kroki przez podwórko, 
okcąo wejść bocznym wchodem do 
domu, wtem od oficyn zaleciał go głos :

— Panyczu, panyozu!
— Kto mnie woła? — zapytał gło

śno.

— To ja  panyczu — powtórzył głos 
bliżej — ja kozak Andruszka.

\V tej samej chwili błyskawica o- 
świetliła zgarbioną postać starego, po
mału zbliżającą się do młodzieńca

— Czego chcecie odem ńe ? — rzekł 
/lek3y, przystając.

— Ja już odohodżu, wielmożny, 
panyozu, wy wiecie, ta harda panna 
duże ne lubyła mene, a że teper po- 
sta > iła na swojern, ałe szczo tu  o tern 
howoryty, ja  maju wże do was spra
wę panyczu, jeno ne znaju jak  za
cząć...

— Zaczynajcie prędko — rzekł Ale
ksy nieoierpHwie — widzioie, że burza 
nadchodzi.

— Oj wiflzu ja panyczu. taj dużo 
widzu — ciągnął kozak, patrząc z po- 
aełba iskrzącemi oczyma na młodego 
— i powiem wam, nie bądźcie takij 
hardyj, bo nietylko burza na nebie, 
ałe i burza nad wami się ściąga!

— Co znowu bredzicie, stary, kończ
cie prędzej co macie mówić.

— Nie bredzu ja panyczu, ino świę
tą prawdę gadam, gdyby nie ja, leżał
byś tera w czarnej zemli bez czustwa. 
smert byłaby ciebie zabrała, nie mówił 
ja w»m toho, bo na szczo to sia wże 
zdało? ałe teper ja  muszu howoryty, 
ja wże nimogu tak odejść, bo ja  maju 
łyż sumienie, bo ja  wasz dłużnik je 
stem panyczu.

Aleksy słuchał w milczeniu nie 
wiedząc co mają znaozyf dziwaczne 
słowa kozaka, który mówił dalej w 
swem uarzeczu, płaczliwym i sklam- 
rzaoym tonem :

— Nie jesteście wy synem brata wa
szego batfki, nie, ino wam wże toho 
nie gadano; temu z dwa^oit ośm ro-

ków, my byli wtedy na lasz.vj zemli, 
wracał ja  rnz w nooy do domu i zna
lazł was wże na śniegu przy trupie 
młodej newistki, wziął maleńką dery 
nę na reku i zaniósł do pac iw, aże 
oni wże zlitowali sia nad neszczasną 
syrotą i przygarnęli do sebe...

— Co ty pleoiesz kozacze?... co ty 
pleciesz... — pycał Aieksy sam nie 
wiedząc czy ma wierzyć bałamucnym 
słowom starego.

— Nie pietę ja panyczu, pie pietę, 
a mi.jU wże dowód, że ne breszu, i dla- 
toho to dowodu ja wam to skaże, ot 
siucnajoio ino panyozu: jak ja wonczas 
wziął oną detynę na ręku, nocka była 
ciemna, ot tak jak  dziś, jeno śnieg 
leżał kupami, jak ja  pomacał skrzepłą 
krew na onyin trupie, jak ja  podumał, 
szczo to buły za czasy, kiedyj Lachy 
zabijały sia wraz z naszymi, tak mem 
wielga żałeśó chy iła za serdoe, aże 
ja widział ruskie szatki na onej ne- 
wistce, tak i poniósł detynę do dwo
ru, i ot szczo sami widzioie jaki świe- 
tnyj los ja  ji agotował.

Ja wolnyj kozak, ja  żył zawdy po 
bożemu, ne wim szczo za czort sia 
uwziął i podszepnął mone, ałe jak  ja 
już wchodził do izby, domanałem sia 
na szyi detyny złotoho medahonu... ja 
zerwat go i ukrył, sam ne znaju cze 
m u !..

Kozak zamilkł na chi ilę śledząc 
wrażenie swyoh słów, a Aleksy stał 
jak martwy głaz wrośnięty w ziemię, 
czuł tylko źe jakaś nieprzeparta za
pora wznosi się przed nim, a gwałto
wne uderzenia seroa brał za młot za
bijający ostatnie kamienie nad jego 
własnym grobem.

Byó że to może co ten stary prawi ?

Nie, nie, brzęczało mu w głowie 
jak uporczywa mucha, nie 1

A jednak słuchał dalej.
— Potomu ja  wże bałem sia oddać 

toje i takoj ne propiło, aże dopiru te 
per, "ak ja już odohodżu, ja  ni mógł 
zabrać toho i ja wam to oddaje panyczu, 
szczoby nihto ne mógł gadać, że staryj 
kozas Audruszki złodij...

To mówiąo vsnnął Aleksemu w rę
kę jakiś gładki, zimny przedmiot.

On wstrząsnął się nagle.
Przysiążoie mi — rzekł głuoho 

z (ruduośoią wydobywając głos z krta
ni — że to wszystko, co mówicie jest 
prawdą 1?

— Tak meni Bih dopomóż! — uro
czyście odparł kozak.

— Dziękuje wam — zdławionym 
głosem rzekł A'eksy — możecie już 
odejść.

W tej samej chwili straszny łoskot 
piorunu zabrzmiał tuż nad ich głowa
mi i ciężkie krople dżdżu zaczęły z 
szelestem spadać na ziemię.

Aleksy szedł przez ciemny kory
tarz zataczając się jak nieprzytomny, 
zimny pot występował mu na ozoło, 
a on nie miał nawet tyle władzy w rę - 
ku, by go otrzeć; instynktowo natra
fił na klamkę drzwi, prowadzących do 

nkojn, pchnął je  g wałtownie i wszedł. 
Po ohwili cały drżący, machinalnie 
szu zając zapałek na stole, zaświecił 
jedną świecę u dużego kandelabra i 
upadł ja z  bezwładny na fotel.

Duży złoty medalion, wytarty na 
brzegach leżał przed nim, a on sie
dział z wlepionym weń wzrokiem, jak 
by cboiał z tego martwego przedmio
tu  wyczytać wyrok dla siebie.

Nie miał siły oglądnąć go ni otwo

rzyć, myśli świdrowały mu w mózgu, 
rozsadzały skronie...

Chodził po ogrodzie i marzył jak  
głupiec!

— Cóż za straszne przebudzenie 1 
Podrzutek 1 Znajda 1

Zdawało mu się, że to byó uie mo
że; halucynaoya jakaś, ni 3 więcej.

Stary kozak z nadmiaru żalu zwa- 
ryował.

Na chwilę uspokajał tem twierdze
niem wzburzone nerwy, ale nie na 
długo; wzrok jego padał na medalion 
i zaraz przychodziła refleksya.

Przypominał sobie swoje dzieciń
stwo i starał się wynaleźć jakiś fakt 
zaprzeczający słowom kozaka. Napró- 
żno!

Mówiono mu, że jest synem brata 
Tymufceja Suchaozowa, gdzie dowód? 
Czy kto znał kiedy tegc brata? czy 
był gdzie jaki portret jego? — a na 
cmentarzu gdzie noszona kwiaty na 
groby ro Izinne, czy było nazwisko 
rodzioów ? niel

Czyż ojciec Wiery opowiadał mu 
kiedy dokładnie o zmarłym?

Tak, bezwarunkowo zt chodzi tu 
jakaś tajemnica 1 O jakże mógł byó 
dotąd tak ślepymi

Czemże on jest? Dzieckiem zabitej 
■ wieśniaczki, może samebójozyni! — 
Przybłędą znalezionym pod płotem 1 
Zimny dreszcz przeszedł go od stóp 
do głowy.

— Odwagi 1 — wyszeptał sam do 
siebie, może jeszcze nie jest tak śle, 
tu  muszę znaleźć przecież jakieś wy- 
jaśnienie... — dodał, chwytając go
rączkowo za medalion.

(C. d, n.)

J. Friedrich « A. IfeaeocK
Lwów, ulica Hetmańska i. 4  la r  Dy, pokosty, lakiery, pedzle, artykuły domowo-gospodarcze, szczotki wszelkiego rodzaju

(oboUttukierni W-go Grossa) • v  j  j. i i. ł  j  i ■ i i z u  • • iT- •polecają pasy i oliwy do maszyn, artykuły budowlane, artykuły gumowe, techniczne i fthirurgiczit*
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śledztwie, ie  wykolejenie mogło na
stąpić tylko przez jakiś umyślny za
mach. Wiedzieć zaś trzeba, że potyoh 
samych relsach przejeżdżał o kilka 
godzin woześniej pociąg dworski, wio
zący cesarza Wilhelma 11.

Wobeo takich oznak czasu, jakże 
potrzebne jest pogłębienie noznó i za
sad religijnych, przez wozesną a na
maszczenia pełną naukę religii św., 
której najsknt czniej kapłani ndzielać 
mogą. A tn  dziś właśnie ozytam, że 
regenoya bydgoska zakazała księdza 
Badziakowi w Potnlioaoh nozyć dzie
ci wiejskie w domu prawd wiary św. 
i moralności chrześcijańskiej. Na co 
więo księża i czemże się trndnió 
mają ?...

Po pamiętnych powtarzanych wy
borach posła do sejmu pruskiego w 
powiecie świeckim znaleziono Niemoa 
Grtltera, nauczyciela wiejskiego, tru 
pem na torze kolejowym. Krzyknęli 
więo Niemcy na gwałt, że go zamor
dowali robotnicy polscy, którzy razem 
z nim wracali z wyborów w mieście 
Swieoiu. Aresztowano kilka osób; w y
puszczano jednych, wsadzano drugich. 
Pisma niemieckie ciągle prawiły i pra
wią o morderstwie, to je st o umyś- 
lnem z premedytacyą popełnionem za
bój twie. Pod tern oznaczeniem zbiera 
no też składki na wdowy i sieroty. 
Teraz po kilkomiesięcznem śledztwie 
prokuratorya oskarża 4 uwięzione o- 
soby o pokaleczenie cielesne ze sku
tkiem śmiertelnym. Ale i to jeszcze 
nie ostatnie słowo. Zaozekamy na wy-

dzież cała odśpiewała hymn do Du
cha św.

Miłe się zawsze z Chyrowa wywo
żą wspomnienia — a zawsze w nich 
ooś nowego i świeżego. Wynieśliśmy 
i dziś, zagrzani do pracy i na duchu 
podniesieni wiele miłych uczuć, a że
gnając się z drogą naszą dziatwą, ży
czymy jej gorąco, by w tym zakładzie, 
mająo najlepsze i najkorzystniejsze po 
temu warunki , rosła szczęśliwie i 
kształciła się Bogu na chwałę, nam na 
pociechę a Ojczyźnie drogiej na ohlu- 
bę i pożytek prawdziwy. Kiedy tak 
z każdym rokiem wychodzić będzie 
z tego ustronia zastęp młodzieży my
ślącej po Bożemu, opancerzonej zdro 
wemi zasadami, miłującej najszozytniej 
sze ideały Polaka-katolika, miejmy na 
dzieję, iż wkrótce lepiej będzie wśród 
nas i w naszem najbliższem pokole
niu daj to Boże — rozgośoi się 
„królestwo Boże" na ziemi. P.

roki Sł.

Listy z kraju.
Rabka d. 3. września.

Kiedy dotychczas nikt się nie zna
lazł, ooby Wam doniósł o uroczystości, 
jaka się w dzień Wniebowzięcia Ma
tk i Boskiej w Babce odbyła, ośmielam 
się ohoó „spóźnioną" wiadomość o tern 
donieść. Oto w dniu tym odbyło się 
uroozyste przeniesienie statuy Najśw. 
Maryi P. lourdes’zkiej z kaplicy zakłado
wej do groty i poświęcenie groty z 
wielką uroczystośoią. Statuę niosło 6 
panienek w bieli na noszaoh umyślnie 
w tym celn urządzonych i wspaniale 
w kwiaty przybranych śród licznie 
zgromadzonych gości, ze świecami w 
w ręku. Po drodze na przemian z mu
zyką zakładową śpiewano pieśń Ser
deczna Matko — co dla bardzo licznej 
kolonii z Królestwa nieprzywykłej do 
tej pieśni, zrobiło wrażenie nadzwy- 

Przed

Sambor d. 27 sierpnia.
(Sejmik relacyjny.,)

W obec dość licznie zebranych wy- 
boroów z większej posiadłośoi powia- 
tn Samborskiego, składał w sali posie
dzeń Rady powiatowej w Samlborze 
sprawozdanie poselskie poseł do Rady 
państwa p. Juliusz Giżowski.

Zgromadzeniu przewodniczył mar
szałek powiatu p. Maciej Serwatow- 
Bki. Poseł Giżowski w dwugodzinnej 
przemowie przedstawiał działalność 
Koła polskiego; wyjaśniał powody u 
tworzenia się nowej większości i spo
sób, w jaki do skutku przyszła, wy
raził zdanie, że większość obecnie 
skonsolidowana z żywiołów umiarko
wanych, autonomicznie usposobionych, 
pokrewna zapatrywaniami, pochodze
niem słowiańskiem, prawdziwie postę
powym duchem, patryotyezna i dbała 
zarówno o potęgę całej monarohii, ja  
koteż o rozwój ludów i krajów w 
skład monarchii wchodząoyoh — jest 
bardziej jednolitą jak  wszystkie do
tychczasowe większości w parlamencie 
austryaokim. Każdy rząd, który pro
gram jej wypisze na swoim sztanda
rze i na niej zeohoe się oprzeć, może 
liczyć na je j poparcie. Mowoa zazna- 
ozył, że do obstrukoyi niemieckiej 
były powody i przyczyny.

Powodem do niej — tj. okazją 
do wywołania jej i zrobienia głośną 
i hałaśliwszą są rozporządzenia języ
kowe, bo dają szerokie pole głośnym 
agitatorom — przyczyną fakt, że stwo
rzono większość bez liberalnej lewicy 
i źe żaden z je j członków nie wszedł 
do prezydyum izby. Z tem, iżby stra
cić hegemonią i panowanie nad „min-

Czas odnowić przedpłatę

KRONIKA.
Lwów d. 4 wrst śnia

urzędników i wołał do chłopów: „Nie wierz 
cie panom i urzędnikom".

Trzecim mówcą był prof. Jaegerman. 
Podburzał on obecnych przeciw rządowi, pa
nom i duchowieństwu. Działanie rządu na
zwał formalnym rabunkiem. Wołał: „Nie

dzą w pełnej Izbie, gdzie posiedzenia 
są jawne.

Skargi, iż posłom tym nieprzy- 
dzielono żadnych referatów w komi
syi legitymacyjnej, są także na efekt 
obliczdnym manewrem. Komisya przy
dziela referat tym członkom komisyi, 
których darzy zanfaniem. Źe większem 
nie darzyła p. Daszyńskiego zaufaniem 
nio dziwnego, wobeo namiętnych jego 
wystąpień w izbie. Jednak posłowi Da
szyńskiemu przysługuje prawo tru- 
tynowania aktów wyborczych i zgło
szenia referatu i wotum mniejszości.

We wszystkich komisyach nawet 
fachowych, ozłonkowie mniejszości od- . . . .
mówili przyjęoia referatów mimo u«il-' bornej i czwartej zamieszkali we Lwowie i  ̂dą uciekali, aż łydki im sią trząść będą 

U' -  - -  -  -

pozwolenie wyjazdu za granicę dla porato
wania ciężko nadwątlonego zdrowia.

Po odbyciu pielgrzymki do Rzymu i do 
Lourdes, szczęśliwym zbiegiem okolioznosoi 
przybył do Ryglic przed czterema laty, gdzie 
w domu przezacnej kolatorki Stefanii z Le- 
ćniowskich Szczepańskiej znalazł gościnne 
przyjęcie i prawdziwie rodzicielską opiekę.

wiorzcie w bezstronność rządu. Rząd, to pa
nowie, którzy n,e eheą oddać praw należnych
ludowi". Usiłował dowieść, że chłop ponorij Pomimo usilnych starań i poparcia u r: 

u  j  e t t\ ■ , 10 razy większy podatek, niż pan — i py-1 rosyjskiego nie pozwolono mu wrócić na Li-
Nowy podatek. Dyrekcya skarbowa tał obecnych, ile milionów za panów płacą, twę i tu zakończył swój żywot tułaczy w 67

rozpisała wybory komisarzy orzekających o Dalej wykazywał, że chłop i jogo synowie 
wysokości DakładaDego powszechnego poda-! służą 3 lata w wojBku, a synowie pańscy 
tku zarobkowego Wyborcami są obłożeni tylko rok, bo „rnsją pieniądze*, 
tyra podatkiem wedle skali pierwszej i dru-j Radził nie wierzyć urzędnikom i nie bać 
giej, zamieszkali w Galicyi, a wedle skali się ich, a wtedy urzędnicy się zlękną i bę-

Potem na wniosek hr. Łosia po 
dziękowano posłowi za sprawozdanie 
i wyrażono uznanie dla jego działal
ności.

Hnmorystyka i podatki.
„Podatki i śmierć są zjawiskiem

czaj przyjemne. Przed statuą szły
dziatki sypiąc kwiatki pod stopy Ma- A .. -r- .. , ,
tk i Najświętszej. Za przybyciem d o : . l adami ,  butny duch memie- 

,•« v  n __ i oki zgodzie się nie może — i dlategor, poświęcił ją  X. Feliks Cozel 
i przemówił ze zwykłym sobie 

zapałem do gości i ludu, nadzwyczaj 
licznie zebranego. Opowiedział histo- 
ryę Objawienia Matki Boskiej lour- 
dee’zkiej—liczne onda, jakie tam i gdzie
indziej się działy — jak  sam cudo 
wnie za pomocą wody z Lurdes’a odzy
skał swe życie i zdrowie. W końcu 
podziękował p. drowi Kadenowi, w ła
ścicielowi zakładu, za statuy i licznym 
gośoiom za ofiary na wybudowanie 
groty — a w szczególności podzięko
wał im, że własnemi rękoma znosili 
kamienie na wybudowanie groty. I 
zaiste rozrzewniający to był widok, 
jak  przez dwa tygodnie dzień w dzień 
nietylko dzieci, ale i panie na noszaoh 
znosiły kamienie z rzeki pod stromą 
górę. N ie jednemu na widok tego łzy 
w oozaoh stawały. Od tego ozasu gro 
ta  Matki Boskiej stała się punktem 
a'trakcyjnym  przechadzek gości rab
czańskich.

Prawie nie ma chwili, żeby przy 
grooie nie zastaó gromadki pobożnej 
rozklęozonej i rozmodlonej.

Do późna w noc liczne gromadki 
sbierają się koło groty — grota rzę 
siśoie oświecona, szczególniej późnymi 
wieczorami — nadzwyczajne robi wra
żenie, zwłaszcza gdy pobożne pieśni 
jakby na miejscu jakiem odpustowem 
wśród nocnej oiszy po górach i lasaoh 
się rozlegają.

Będzie to bardzo miła pamiątka 
dla Rabki i licznych jej chory oh — a 
miejsoe to, które i przedtem nazywa
ło się Ustroniem Maryi — będzie od
tąd prawdziwem Ustroniem Maryi — 
pociechą strapionych i uzdrowieniem 
ohoryoh

Chyrów d. 2 września.
Spokojne a oiobe nasze ustronie, 

wyludnione w dodatku w czasie wa- 
kaoyi, zawrzało w tym tygodniu na 
nowo życiem i gwarem. Chyrowski 
konwikt witał wraoająoą z rodzinnych 
stron swą liczną a dziarską młodzież. 
Po dwumiesięcznym wypoczynku i fe- 
ryach ściągali z daleka i z bliska do 
zakładu uczniowie, a już prawdziwy 
najazd — przepełnione pociągi ze 
wszystkioh stron wic zły dzielnych 
„Chyrowiaków". Wesołe śpiewy, od
głosy trąb płynęły daleko, zwiastująo 
lasom i górom okolicznym, iż wraca
ją  oi, z którymi również wróci tn no 
we żyeie i swoboda. Ze wzgórza za
kładowego grzmiały oo obwiła arm at
nie salwy, witając świeżo zajeżdżające 
pooiągi, a Zakład sam przybrany od
świętnie w różnobarwne flagi — z tęs
knotą jakąś patrzył w C ,1 i z pyta
niem: czy wracają?

Wrócili wszyscy, zdrowo i szczę
śliwie, a 2 września rano uroczystem 
nabożeństwem rozpoczęto rok szkolny. 
Słowo wstępne z powitaniem i zachę
tą do powolności, do praoy i modlit
wy, wypowiedział ks. A. Boc, a iż 
mówił trafnie i do seroa, świadczyły 
o tem łzy dziatek i licznie zebranych 
rodziców. Mszę św. odprawił ks. re-

się nie może — i dlatego 
przeszli w opozyoyę i hr. Badeniego 
zwalozają dlatego, gdyż wedle jego 
programu mieli do większości wejść 
Niemcy, a gdy nie weszli, nie sobie, 
lecz jemu przypisują winę. Zatarg 
je st o krzesło w prezydyum a więo 
rzeoz osobista i dlatego sprawa stała 
się tak bardzo zaostrzoną, bo zdaniem 
mówcy kwestye osobiste są zawsze 
drażliwe i truduiejsze do ugody jak 
rzeczowe.

Przeciw tej części sprawozdania 
z ostrą polemiką wystąpił p. Feliks 
Sozański, który tylko rzeczowej u li
beralnych Niemców dopatruje opozy- 
oyi, i usprawiedliwia niemieckie żale, 
bo oała armia urzędników Niemców w 
Czechach zagrożona jest w swej e- 
gzystenoyi; należało więo pierwej daó 
możnośó nauczenia się języków a po
tem dopiero wydać rozporządzenia ję 
zykowe. Dalej interpelował p. Sozań
ski posła w sprawie regnlaoyi Dnie 
stru, który rokrocznie wylewająo, ol
brzymie obszary powiatu Sambor i 
Rudki zalewa i niszczy.

Poaeł oświadczył, że komisya ini- 
oyatywy pod przewodnictwem p. H s d  • 
sla zajmowała się tą sprawą, że w tej 
komisyi referentem regulacyi rzek w 
Galicyi zachodniej jest poseł Goetz 0- 
kooimski zaś wschodniej (tj. Dniestru1) 
sprawozdawca (p. Giżowski), że jednak 
sprawa ta z powodu obstrukoyi i sy- 
tuaoyi przez nią wywołanej referowa
ną nie była w pełnej izbie.

Wreszcie przedstawił poseł sprawę 
klubu posłów ludowych polskich, któ
rzy zażądali reformy statutu Koła pol
skiego, ale ua wezwanie JE. p. Ja 
worskiego, aby do Koła wstąpili i żą
dania swe przedłożyli, z klubu wyszli 
i już niepowróoili. Koło polskie wy
stępuje zawsze solidarnie i jednolicie. 
Za inioyatywą posłów Rojowskiego, 
Giżowskiego, Pastora i innyoh, grupuje 
się zuaozua ilość posłów w „kołku 
przyjaoielskiem". — jest to niejako 
centrum Koła polskiego, jednak nie jest 
to samoistnym klubem leoz raczej ko
leżeńskim związkiem. Zadaniem tego 
związku jest konferowanie nad spra
wami przyohodzącemi pod obrady ko
ła polskiego względnie izby pełnej, a w 
szególnośoi takie dążenie do inieyowa- 
nia spraw ważnych przestrzegać rów
norzędnego rozdziału mandatów do 
komisyi między członków koła pol
skiego — a tym Bposobem wdrażanie 
nowych posłów do praoy parlamen
tarnej.

Wreszcie wyjaśnił sprawozdawoa 
kwestyę jawności posiedzeń wydziału 
legitymacyjnego, twierdząc Koło polskie 
i izba odrzucając wniosek jawności 
postąpiło zgodnie z tradyoyami parla
mentaryzmu na całym świeoie — cho
ciaż poseł osobiście przeciwnikiem jest 
zresztą wszelkioh tajnyoh obrad.

Posłowie Daszyński i Jarosiewioz, 
będąo członkami komisyi legitymacyj
nej mająo prawo czytania aktów, do
magali się jawności nie z powodów 
realnych, leoz tylko formalnych. Cóż 
więcej mogliby oi panowie powiedzieć

nyoh nalegań, dlaczegóż taki zapał do Krakowie, wybierać zaś będą równocześnie ‘ „Temu" SanguRzee zarzucał kłamstwa, do
referatu w komiayi legitymacyjnej? także zastępców komisarzy. Kartki do głoso- dał przytem: „Jtśli jednego z was zamkną,

ek hr. Łosia po- waaiai legitymacye i bliższe wyjaśnienia ro- niech stanie za nim dziesięciu, jeżeli zam-
ześle kontrybuentom dyrekcya skarbowa. 1 kną dziesięciu, niech stanie setka!"

Dni wyborów wyznacza dyrekcya skar-' Seńko wykrzykiwał na pański wyzysk i
bowa następujące: dla kontrybuentów pier- i zarzucał starostom machinaeye i cygań- 
wszej klasy z okręgu Izby handlowej lwów- stwa. Przemawiał jeszcze powtórnie prof.
skiej i brodzkiej 30 Września b, r. ■ Jaegerman i mówił: płacicie za drugich cię-

dla kontrybuentów drugiej klasy z okrę- żary, traktują was jak bydlęta, a wy za to
gu tych samych Izb 1 Października, kornie zdejmujecie na dwa sążnie kapelusz

dla kontrybuentów pierwszej i drugiej przed starostą. Tego nie czyńcie, postawcie 
klasy z okręgu Izby handlowej krakowskiej im się hardo, a wtedy dopiero będziecie 
5 Października, obywatelami!

dla kontrybuentów lwowskich i krakow-, Akt oskarżenia zarzuca beńkowi Borysowi 
skich trzeciej i czwartej klasy 4 Paździer- zupełnie podobne zachowanie się i na dru-
D'ka- gim jeszcze wiecu jaworowskim z 1 mar-

Dla kontrybuentów trzeciej i czwartej ca b. r. 
klasy z innych miast później się wyznaczy Borys i Nahirny także się nie przyznali
terminy. do winy.

S tajiiny  się libera łam i w coraz Pierwszym przesłuchanym świadkiem był
gwałtowniejszem tempie. Jeszcze jeden kar- p. Tabeau, urzędnik starościński, na któ- 
tel zaistniał w tych dniach we Lwowie, rego sprawozdaniu jest skonstruowane oska- 
Jesfr nim kartel browarników, który będzie rżenie. Potwierdza on winę trzech podsąd- 
obowiązywał już od 1 go października b. r. ny°h w zupełności, a uniewinnia tylko p. 
Warunki umowy układał dr. Roiński. W Jegermana, którego wystąpienie jaworowskie 
mysi ich wszystkie browary lwowskie z wy- nznał i w pierwszej ehwili i później je po-

nieuohronnem tam, gdzie żyje czło
wiek" — powiedział żartobliwie Ben
jam in Franklin. Taoyt praktyoznie 
rzecz tę objaśnił: „Pokój zdobywamy 
orężem, oręż trzeba kupić za pienią
dze, a pieniędzy dostarczają podatki".
M ntesijuieu określił podatki jako „pe
wną część majątku każdego obywate
la kraju, który płacić musi, aby bez 
przeszkody mógł używaó reszty*.

Jeżeli tedy nie ma człowieka, któ
ryby nie uznawał konieczności poda
tków, za to byli i są liczni Zoile, któ
rzy z drwinami wczytują się w karty 
historyi, dopatrując się śmieszności w 
rozmaitych źródłach podatków, jakie 'jątkiem browaru spadkobierców ś. p. Kiselki czytywał za komedyę. Dopiero gdy chłopi 
państwa po różne czasy starały się 1 przechodzą na własność akcyjnego towarzy-' z okolicy zaniechali odrabiać szarwarki spo- 
wynajdywaó. stwa, które rozdzielać będzie wyrób i do- strzegł, ile złego komedye p. Jegermana

Mistrzami w dziedzinie wynajdy- (Btarozanie piwa pomiędzy poszczególnee do-! wyrządziły. W sobotę do południa przęsłu 
wania podatków i opłat byli Rzymia-. tychczas wa Lwowie funkcyonujące browary.! chano dalszych dwóch świadków dowodo- 
nie. Znano tam podatek na urodzenie Zupełnie zaprzestanie tylko wyrobu browar .wyoh.
i śmierć, na niezamężne kobiety, naj Penziasa, który otrzymał 175.000 zł. Głó- Do akademii w eterynaryjnej iwow- 
noszenie togi. Słynny jest historycznie' wnym zarządcą towarzystwa zostaje p. Klein, skiej, przeistoczonej świeżo z dawnej szkoły 
kloaczny podatek Wespazyana, o któ- Restauratorom wyznaczać będzie zarząd to-1 weterynaryjnej mogą być na rok pierwszy w 
rym Juwenal cytuje: Lueri bonus est warzystwa, z których browarów ma im byójroku szkolnym 1897/8 przyjęci uczniowie z 
odotT ex ąualiłet re, słowa, które miał dostarczane piwo. Postanowiono też podzielić ukończoną siódmą klasą gimnazyalną albo
powiedzieć ów cesarz do syna swoje- miasto na rejony konsumeyjne podług istnie-ł — -------
go, Tytusa. A Michał Paleolog wyna- jących browarów. Konsumenci pewnej dziel- 
lazł nectigal dereum, podatek za oddy- nioy będą tedy zmuszeni pić to piwo, które 
chanie powietrzem, który jednakże u- przeznaczy dla nich dyrekcya kartelu, 
padł zarówno szybko, jak zapewne zo- j Kongres socyallstyczny, piąty z
stał obmyślany. _ rzędu, zwołany dc Lwowa rozpocznie obra-

W wiekach średnich była opłata dy w niedzielę i trwać będzie przez dni 
maritagium (cuisoge,Jngferpfenning) dla cztery. Na porządku dziennym są: sprawo- 
tyoh, którzy chcieli wykupić „prawo zdania komitetu krajowego lwowskiego i 
pierwszej nocy*. To już nie humory- krakowskiego, działalność parlamentarna 
styka, leoz bolesne wspomnienie. p0ała Kozakiewicza i Daszyńskiego, agitaoya

Słynny był system merkantylny, i taktyka, organizaiya partyjna, agitacya 
zapoczątkowany w Hiszpanii przez chłopska, prasa i pisma partyjne, sprawy 
Karola V., a stosowany z oałą bez- partyjne. Na niedzielę popołudniu zapowie- 
względnośoią we Franoyi przez Col- dziane jest zgromadzenie ludowe, na którem 
berta. W imię zasady : „dobry pasterz prócz Daszyńskiego mają przomawiać i inni 
strzyże owoe, lec* nie zdziera z nich z-wodowi agitatorzy prowincyonalni. 
skóry" strzyżono Franoyę, która zem- Dla biednej dziatwy. Towarzystwo'
śoiła się następującym żartem na gro- przyjaciół uoząeej się młodzieży otrzymało 
oie Colberta: 37 próśb o sprawienie mundurków gimua-

Gdy Golbert atanął nad Styiu brzegami, zyalnyoh i płaszczów. Kasa towarzystwa 
Charon go chwyta i topi niezwłooznie, ' Rdlstety wyczerpała się. Wydział znając 0- 
Bo, jeśli przewóz obłożą mu cłami, ' flarność mieszkańców stolicy zwraca się z
Cóż wtedy biedny ten przewoźnik pocznie ? uprzejmą prośbą o jak najrychlejsze nadsy- 

n, n , • y . j  1 . łanie datków na pomnożenie funduszu mun-
Cła francuskie wywołały pod°bneż durkowego pod adresem dyrekcyi semina-

ro k u  życia. S p o czą ł w ro d z in n y m  grobow on 
LeŚD iow skich. Cześć jego  p am ięc i, pokój d u 
szy k a p ła n a  w y zn aw cy -m ęczen n ik a .

Ks. Elchhom , niemiecki przyjaciel ks. 
Stojałowskiego ogłosił w antysemickim 
Deutsches Volksblatt własnoręczny list je
go, w którym jest taki ustęp: Ogłoś pan
publicznie, w mojem albo swojem imieniu, 
że w imię prawdy, i aby wyświecić nare
szcie całą sprawę Stojał wskiego, uprasza 
się każdego, któremu znanem jest cośkol
wiek za lub przeciw Stojałowskiemu, aby 
zwrócił się z tem natychmiast do Rzymu, 
pod adresem. Sancta Congregatio sancłi 
offieii, presso il TaUcano.

Nowy proch strzelniczy. Zajmują
cych prób z nowo-wynalezionym prochem 
strzelniczym dokonano na strzelnicy dkssel- 
dorfskiej. Nowy proch ukaże się wsprzedaźy 
pod nazwą „spiralit". W naboju proch ten 
wygląda jak spiralnie zwinięty pasek żółta
wej bibuły, skąd też nazwa. Spiralit prze
wyższa proch małodymny i zwyczajDy na- 
stępującemi własnościami: zupełna bezdym- 
d o ś ć , słaby huk, większa siła przbijająca, 
słabe uderzenie wsteczne i ciśnienia, Jedwie 
widouzne ślady po wystrzale w lufie, wre
szcie niezapalność od uderzenia lub tarcia. 
Wkrótce odbyć się uiają próby na szer
szą skalę.

Nowy środek znłeozalający, wyna 
leziono w Monachium, badając chemicznie 
kokainę. Nowy środek nazwany przez wy
nalazców orthoformem posiada oprócz wła
sności znieczulających, wysoką wartość dezyn
fekcyjną. Jest to proszek biały, nietriyąey, 
działający znieczulająco na kończyny Derwów , 
skutkiem tego usuwający uczucie bólu. Ortbo- 
form działa tedy wszędzie gdzie może ze
tknąć się z kończynami nerwów, a więc 
gdzie skóra została usuniętą. Boleśne opa
rzenia i wszelkiego rodzajo boleśne wrzody, 

realną. W roku następnym 1898/9 zapisać i jak okaleczenia nadają się do sto-
się będą mogli na rok pierwszy tylko c: i SowaDia °5tl‘oformu- Wynalazcy komumkują 
kandydaci, k tó rzy  się wykażą świadectwem h'™ach hczne wypadki pomyślnego sto- 
dojrzałości z gimnazyum lub szkoły realn.j mman,a n°weg° srodka lekar8kieS°'
Z rokiem szkolnym 1897/8 wchodzi w ży ; Wydalanie z P rus. Same nawet nie- 
cie nowy plan n.,uk, a m.anowicie ob wia- mitokie dzienniki występują przeciw syste- 
zywać będzie kurs czteroletni. Wpisy y.a-1mowi rugów, wprowadzonemu przez Prusy, 
czną się z dniem 1 Października b' r. i j Berlińska Germania zwraca w jednym z nu- 
trwać będą do 8 Października Do wpisuimerów uwaS? na zaw8ze jeszcze bardzo 
należy przedłożyć wymagene świadectwo; Iiozne wydalania poddanych austryackioh z 
szkolne i metrykę, a kandydaci, którzy w *okwodu rejencyjnego opolskiego. I tak we- 
ubiegłym roku nie uczęszczali do żadnego urzędowego dziennika rejenoyi opol

skiej. wydalono w ciągu drngiego kwartału 
roku bieżącego z obwodu tego w 135 wy
padkach blisko 200 osób, w tej liczbie 120 
niewinnych robotników galicyjskich w wieku 
od lat 18 do 36. Powody wydalania poda-

represalia ze strony Angin. Obłożono um Ui)UC2yciel8kieg0 ień8ykiego. (Skarb 
nadmiernie wysoką opłatą towary .a- kowska 45) Zgłorzenia na csło“k6ŵ  przyj. 
graniczne. Pewnego razu, gdy na ko- mnje p Karo, MooS) Łyczakowska 23*

W ieczornica. W program niedzielnejmorą przyszła mumia, nie umiano po
czątkowo rozstrzygnąć, ozy należy

publicznego zakładu, winni oprócz powyż 
szych dokumeatów, przedstawić także świa
dectwo moralności.

Na moskiewskim kongresie lekar
skim przemawiał na posiedzeniu sekcyi me-! .. . ,. , . , , u
dycyny wewnętrznej dr Winkowski zeLwo-! “° “aJrozmaf ze. bardzo charakt«'
wa, w sekcyi zaś okulistycznej : dr. Bałła-1 rySlyCZ”a 1 d“  , 1 tak pewf g° 85t ‘f
ban ze Lwowa, który po odczycie przedsta- j “ieg° ^  f  powodu,  »w8tr« u
wił now, aparat do badania ócz własnego !d° praCyl Czf, ^ , Jarzec «nógł wogóle
pomysłu. Aparat ten doznał bardzo k o n ^ JJ“ ^ “ 1Płr ,1Cować?„ Dal“J T  T '  ”
stnego przyjęcia. Na żądanie przewodniczą- W,ek" lat \  ~  3 z P«wodu niedozwolonego 
cego sekcyi prof. Pfliigera z Curychu, p.da- P°bJ tu ^°?Z1CÓW w gramcsch pruskich, 
rował dr. Bałłaban temuż model aparatu, ‘ ^mnastoletmego wyrostka czesk.ego spot-
który został bardzo sprytnie wykonany, po-i .kał 108 te“ ?lateg°- Ż? ,według zdaD,a wła‘ 
dług wskazówek dr. Bałłabana przez micha 7 Por^ dk°wl 1 S/ ? ° J0W‘ PU‘nika p. Jana Harburta ze Lwowa. jbl.cznemu- Zapewne dodaie złośliwie Ger-^ mama chłopak spu-wał głośno jaką czeską

Droga kolejowa z Chabówki do Za- 1 piosnkę i to ściągnęło na głowę jego taką 
opanego, została już w zupełności wyty- karę# Germania wątpi, czy wydalania t«

cayniono to dlatego, aby popierać ‘ \ \ \ ^ ' °d Nowe*> Targu zaś idzi

oceany łlutotiinson. Gdy m , Kotarbińskiego, Wesołowskiego, Galla,' Mâ
nałożył podatek na puder który wła- ńgki j Noskowski \  Dakoniec m0_ 
śnie wtedy wazedł w modą, na dragi noj0„ 
dzień w Hyde-P&rku ujrzano karetą

lewym brzegiem za gobą bardzo dla Niemców nieprzy
jemny edwet lub inne nieprzyjemności. Do- 

to i081, w 0|Begło- j da<5 jpgjjcze wypada, że wśród tych 200 wy- 
ści sześciu kilometrów. dalonych nie było ani jednego ewagelika,

Kradzież soli w Wieliczce. Przęsłu- tylko z wyjątkiem 6 żydów sami katolioy. 
chiwania świadków ukończone zostały wezo-j W Rt żds enlu na Górnym Slązku

zaprzężoną w sześć karyoh koni z upu-! Z, iz,b7  Wyrok wydany na1 raj Wypadły one ogółem dla większej czę-! skutki zapadania się ziemi dają się coraz
drowanemi ogonami i grzywami. Po nlu a 0 . z bokalszczyzny sądzonych w , tó  skarżonych niekurzyetnie. Imieniem po-1 więcej we znaki. Niektórzy handlarze kup 
ogłoszeniu podatku od okien, którego “  ostatnich dn.ach we Lwowie sfcazał Bzkodow*nego skarbu ' *
pierwowzór Pitt miał w rozporządzę-, ®.te ana ^ ow|osa a na 1 'ata cięzk ego wię-1 oznaczyj wy8ok«śó „<> jlo.uou u. 1
niu Juliusza Cezara, na oknaoh Lon- nim8 6mi ml^f1̂ ca’ Obrońcy wykazywali słabe podstawy aktu .gorsza, że wielu domów jeszcze nis można
dynu pojawiły sią napisy wielkiecai , ~ f ‘ ^  ajera oskarżenia i niezbyt wielką wiarogoduość i naprawiać, pouiewni spiawozdauie znawców
zgłoskami: „Dzieła W. Pitta, tom I. Lejba Genauera na ośm miesięcy, Iwana Diektórycb świadków obciążających. nie iest jeszcze ukończone i właśoiele do-

% 1 r e- •ir- • i " ““-b' '  —— p. komisarz Witkośjjfy i restauratorzy musieli zamknąć swe 
.  .! !0ZIiaczył wysokeść szkody na 13.600 zł.{składy, aby nie podupaść do leszty. A naj-

niektórych świadków obciążających,
Posterunek żandarm eryi z Majdanu

me jest jeszcze ukończoue i właśoiele do
mów nie wiedzą, czy reparacya w takich

ktor zakładu, przed którą jeszoza mło- na posiedzeniach komitetu jak  powie

i f ^ I I ^ i td  “ ”  ~ * | Swistuna na 4 miesiące, Jakima Szczer-
' ziSo.oJ p rask , bezwssgl,dDoloi, i j ™ 5^ “ t“wiLranTa * PowlMie kO».kim, przralesioD, .ostat do waronkuch joot dozwoloa,. Joi.lt .okulok

1 T ®  i s / S d Z .  I—  domdw . i .  »,b«chl. do. 0
• W J J z f l  J ' i S «n winy. j  Ajenci em igracyjni rozpoczęli robotę.

siaS1 płacić podatek. Po czterdziestoe * W Sokolnikach spłonęła wczoraj za-; RowałaU po powiecie stryjskim tego rodza- 
prawo wchodziło w jej położenie bez groda ^ojc'«oha Gołębiowicza i mimo ener J11 Baty : Wielmożny Pan Woźny Sądowy

Ort gicznego ratunku miejskiej straży uoźarnei. ■ dooęczająoy pozwy do wsi Dobrzany Stryj.

s;
prawo _ _ .
nil i i i  S tsz!}4w ”mod, tud,iri “ r^r  * Kulparkońa dwie Udine -  Via Aąaileia Nr. 29 Italia Wiol-

s ? 1 , i o n  io,tery breei'
ły na krajowe. Dzierżawca tego poda-i Lcwakowsk! et eonsortes stanęli na ten pov!iat w. nadziH> Ź8 Pan .Jako “ a- 
tku, Francus Laronrdange, przy porno- wczoraj przed przemyskim sądem, aby odpo- Jscy r®zl*gle Maiomosci tak w )ak
oy ajentów swoich rewidował na ulicy wiadać na zarzuty, uczynione im przez prokn- ‘ w okollcy m6g 'by ml przysposobić liczuą 
peruki przechodniów bez względu na mtoryą państwa. Oskarża ich ona o zbrodnię khe“ * łaskawe P;daa'0 «we-
liozue sarkania i komiczno-tragiczne zaburzenia spokoju publicznego i o wystę- & Niższego a d re su , celem dalszego porożu- 
enizodv. Niejeden rad nie rad musiał p*k podburzania do nienawiści przeciw wła- mieaia S1S-
wystawić 1 a widok publiozny imponu- dzom i warstwom majętnym. Oskarżonych Łaiwy, znaczny i uczciwy dochód ubocz- 
iaca łvsine.. czterech: ny przyda a.ę mi pewno każd, mu, a zatem

A w pewntm państewku niemie-j Józef Jaegerman, urodzony w Wadowi- ,lie ^  pismo niniejsze stanie się zn
akiem. ze względu na monopol apte-jcach 28 września 1843, rei. rzymsko kato- prążkiem trwale, między nam. znajomość, i 
ozny, odstąpowany dzierżawoy, każdy. lickiej, żonaty, ojciec siedmiorga dzieci, eme- *yakowneJ dla obn 3lroa korespondencyi. 
mieszkaniec obowiązany był rocznie i rytowany profesor inżynieryi Da politechnice Nie “ O.gao lub UIB (bc| c korzystać ze spo- 
kupió 2 łuty soli magnezowej, chociaż lwowskiej, kilkakrotnie za przekroczenie . po a L an któremu ze
żołądek jego cieszył sią najpożądańszem 
zdrowiem.

W mowie, wypowiedzianej w czwar
tym lat dziesiątku naszego stulecia w 
parlamencie angielskim, Sydney Smith 
sarkastycznie zawołał:

„Dzisiaj nosimy pod opodatkowa
nym surdutem obłożoną opłatami ko 
szalą. Płaci podatek okno, przez które 
wyglądamy na opodatkowany ogród. 
Podatek ciąży na ohlebie, na pode
szwach naszych butów, na powozie, 
którym jedziemy, na papierze, na któ 
rym piszemy, na gazecie, którą ozyta- 
my A po śmierci Trładą nas w opoda
tkowaną trumną, wieko trumny przy
mocowują opodatkowanym gwoździem 
i na opodatkowanym wozie żałobnym 
wiozą na miejsoe wiekuistego spoczyn
ku, które jest także opodatkowane*.

przeciwko bezpieczeństwu czoi karany. Dr. sw0’cb kolegow, za co będę panu niezmier 
Karol Lewakowski, urodzony w Snopkowie n' e w^zięczny- Zawiadamiając, że na kores- 
pod Lwowem 28 marca 1836 roku, religii Pondan';ce da Ilaliji ma być marka za 5 ct, 
rzymsko-katolickiej, żonaty, bezdzietny, ad- (na '^ cie c t) dziękuję naprzód za łaska- 
wokat krajowy. Seńko Borys, nrodzony w we *rndy * oczekują c rychlej odpowiedzi 
Jaworowie w roku 1860, religii grecko-kato- zostaje- Z szaeuukiem i\odart Silnio 
lickiej, właściciel realności — i Wasyl Na i t  Lslądz Stanisław Piotrowicz. Z 
hirny, urodzony w Hurnie w roku 1848,, Rygi'0 w powiecie tarnowskim piszą: W
grecki katolik, źouaty, bezdzietny, dyrektor i dniu 30 sierpnia b. r. umarł tu po dłuższej 
lwowskiej „Narodnej Torhowli“ karany za (chorobie ks. Stanisław Piotrowicz, kapłan- 
przekrcczenie prasowe. {męczennik z dyeeezyi wileńskiej. Jako dzie-

Treść aktu oskarżenia jest taka: Przed 
ostatnimi wyborami na wiecu w Jaworowie 
dr. Lewakowski wykazywał, iż wrogami lo
du są panowie, którzy go gniotą i wraz ze 
starostami wybierają oiemiężycieli ludu na 
posłów, nadto, że włościanie w każdej chwi
li i wszędzie są wyzyskiwani, a panowie 
pozabierali miliony.

Wasyl Nahirny opowiadał o matactwaoh

k a n  m ia s ta  W iln a  s p a l i ł  w r .  1870 p u 
blicznie n a  ambonie u k az  c a rsk i,  d o ty c z ą c  
d o ty czący  w p ro w ad z en ia  n a b o że ń s tw a  w Ję
zyku  ro sy jsk im , z a  co sp o tk a ł  go  los jeg o  
p o p rzed n ik ó w  i p rze ło żo n y ch  śp. k s . b is k u p a  
A d a m a  K ra s iń sk ie g o  i k s . a rn y b is k u p a  H ry  
n iew ic k ieg o , d z is ie jszeg o  k a n o n ik a  k a p itu ły  
lw o w sk ie j. W yw iez iono  go n a  S y b e ry ę . Po 
d w u d z ie s tu  k i lk u  latach w y g n a n ia  u z y sk a ł

wto jedynie to temu przypisać można, 
domach zalanych nikt nie mieszka. Klęska 
jaka nawiedziła Rożdzień, jest bardzo dotkli
wą, zwłaszcza dla biedniejszych właścicieli 
domów, którzy pewnie już nigdy nie zdołają 
icb odbudować.

Elektryczne dorożki pojawiły się w 
Londynie w liczbie czternastu. Wypuszczone 
zostały sposobem próby na trzy miesiące, 
zdaje się jednak, że odpowiedzą najzupełniej 
przeznaczeniu i hędą się cieszyły wielkim 
sukcesem. Nowe dorożki są wygodne, zbytko
wne nawet, mają koła obwiedzione gurno- 
wemi obręczami, jest w D ie h  miejsce na 
mały pakunek, przedewszystkiem jednak za
leca je szybkość lokomdcyi, wynosząca 14 
kilometrów na godzinę, dorożka może oho- 
dzić 6 godzin bez zatrzymania. Poruszają ją 
akumulatory, które gromadzą siłę elektrycz
ną, potrzebną do przebycia 80 kilometrów. 
Elektryczność Da jeden dzień kasztuje 2 szy
lingi. Jedyną stroną ujemaą jest waga aku
mulatorów, która wraz z wagą przyrządu po
ruszającego, wynosi 700 klg., to jest poło
wę wagi powozu i pasażerów.

Całą galeryę obrazów na ciele po
siada pewien jegomość przedstawiony nie
dawno w towarzystwie anatomii 1 flzyologi- 
w Boreeani. Tatuowany ten człowiek posu
nął zamiłowanie w tym kierunku do możli
wych granic. Całą jego pierś zdobią najroz
maitsze rysunki: dziecko, siedząca za stołem 
kobieta, ręka kobieca trzymsjąca sztylet. Ten 
ostatni rysunek jest arcydziełem sztuki tatu
owania. Sztylet zdaje się być wbity w ciało, 
które w tem miejscu u tatuowane jest Da 
czerwono dla naśladowania kropel krwi. Pod 
ręką znajduje się bukiet niebiesko-czerwony. 
Na plecach kazał sobie ten swego rodzaju 
patryota wytatnować. „Degradacyę zdrajcy

Irawaty, Rękawiczki, Bieliznę męską p i n M IK O Ł A J  L U D W IG
Lwów ulica Akademicka L 3.
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Drejiussa" według ryciny z Journal illus- 
tri. Na ramionach znajdują się głowy ko
biece, wiązka wisien, główka żuawa, trupia 
głowa, zwinięty wąż itd.

Caprivi kanonikiem. Wypadkiem 
dnia w Berlinie jest mianowanie eks-kan- 
olerza Capriyiego kanonikiem Brandenbur
ga, Namnburga, Merzburga i Zeitzu. Jestto 
akt łaski monarszej, spływający zwykle na 
zasłużonych mężów stanu. Eanonikowska 
prebenda Brandenburgii powstała niewątpli
wie z jakiejś sekularyzacyi i przynosi 4.500 
marek rocznego dochodu. Obowiązki kanoni
ka polegają na przyjmowaniu udziału raz w 
rok we wspólnym nabożeństwie i obiedzie 
kapituły i podpisaniu przy tej sposobności 
kwitu z odbioru 1.500 talarów. Hr. Capriyi 
ot-zyinuje 20.000 marek emerytury, 2.000 
więcej od Bismarka, gdyż do emerytury za
liczono mu płace na utrzymanie koni i inne 
docbrdy, połączone z rangą czynnego gene
rała, których Bismark nie posiada. Mając 
bardzo skromne wymagania hr. Capriyi, do
datku w 5 rmie dochodu z kanonii branden
burskiej nie wiele sobie waży, ale jestto do
wód łuski monarszej. W kapitule Brandeu- 
burgii spotka się hr. Cdpriyi z dawnymi ko
legami : hr. Eulenburgiem, generałem y. 
Hahnke, Levetzowem i innymi.

Król syarnskl przybył w czwartek z 
orszak ein i hr. Rautzauem do Friedriełtsruh 
i był na śniadaniu u Bismarka. Podezas 
t.-j wizyty nie zaszło nic ważnego pod 
względem politycznym — aa smutek repor
terów — i tylko teu szozegół wart zanoto- 
wauia, że książę Bismark z grzeczności dla 
gościa przywdział niezwykły sobie mundur: 
strój cywilny.

Szkoiy rosyjskie. Szozegółowy obras 
szkolnictwa średuiego w Rcsyi nakreślił o- 
statui „Żuruała minist. narodnago prosw.“, 
obejmujące dane za r. 1895. Dowiadujemy 
się tu, że zakładów naukowych, wydających 
uczniom t. z. „świadectwo dojrzałości" ma 
cała Rosya 177, w tem 5 prywatnych Li
czba ta dzieli się na oddzielne okręgi 
w taki sposób:

T E L E G R A M Y .
Wiedeń d. 4 września.

Austro-węgierski ajent sofijski miał 
dostaó z ministerstwa spraw zagrani- 
oznyoh poleoenie zbadać, ozy prawdą 
jest, że na węgierskiej poddance He
lenie Kronerównie w Bułgaryi gwałt 
popełniono. Ministerstwo nakazało na- 
tyohmiast zaoząó śledztwo, jak się 
rzeoz ma istotnie i telegrafioznie so
bie zdać z niego sprawę.

Wiedeń d. 4 września.
Rokowania rządu z prawioą par

lamentarną na razie zakońozone. Po
południu wozoraj o trzeoiej udał się 
subkomitet do hr. Badeniego. Przed
stawiciele poszozególnych grup pra- 
wioy określili dokładnie postulaty swo- 
ioh stronnictw. Najdłuższą ich listę 
podobno zredagowali Czesi i Slowień- 
oy, najkrótszą Polaoy i niemiecoy kle- 
rykali.

Hr. Badeni, wysłuchawszy żądań 
zabrał głos i imieniem rządu złożył

właściwie raozej popierać dążenia w 
tym kierunku, aniżeli je  utrudniać. 
Stronnictwa większości, które prowa 
dzą rokowania z hr. Badenim, jakkol
wiek myślą o swyoh speoyalnyoh po
stulatach, mimo to rozumieją dobrze, 
że najpierwszą troską musi być przy- 
wróoenie parlamentaryzmu w Austryi, 
że trzeba próbować rozwiązać to za
danie i że rząd i stronniotwa na dro
dze legalnej i lojalnej powinny dążyć 
do tego.

W dalszym ciągu pisze I r  mden- 
blatt, że trudno wprost pojąć, jak mo 
żna w tak poważnej sytuaoyi bałamu- 
oić opinię publiczną tem, że oelem u- 
zdrowienia s osunków nie potrzeba nic 
więoej, jak tylko zmiany w wyższyoh 
sferach polityoznyoh. Kto dąży do ja 
kiegokolwiek politycznego rozwoju, 
ten musi przedewszystkiem przywró 
oió podstawy jego, a podstawą może 
być tylko żywotny, zdolny do pra
cy parlament, którego przywódzoy 
stronniotw nie mogliby nagle uśmieroió.

Bystrzyca d. 4. września. 
Wczoraj, w drugim dniu manewrów

oświadozenie w słowach bardzo wę- gfcanęły przeoiw sobie wszystkie od- 
złowatycb. Wskutek tego przedstawi-j dzsiały obu korpusów. Cesarz, który o 
oiele poszozególnyoh grup prawicy zgo-’siódmej rano wyjeohał konno na pole 
dzili się na ozęśoiową redukcyę swo-j manewrów, przyglądał się z żywem 
ich żądań, poozem wywiązała się ży -(zajęoiem marszom rozwiniętyoh ko- 
wa dyskusya nad środkami stłumienia ■ iumilt 0fe0ł0 dziewiątej wszozęła się 
obstrukoyi parlamentarnej. I w tej roztrzygająca bitwa, przed zupełnem
sprawie nastąpiło zupełne porozumie 
nie.

Konferenoya skończyła się po pią-

jej jednak rozstrzygnięoiem wydał oe- 
8arz rozkaz zawieszenia broni. Trwało 
ono do południa, poczem cesarz wró-

petersburski 
moskiewski 
warszawski . 
kijowski 
ry sk i . 
wileński 
kazański 
kaukaski
S y b e ry a  zachodnia 

„ wschodnia 
Turkiestau .

28
26
21
18
10
9
9
9
4
2
1

Klasy najwyższe wszystkich tych szkół 
posiadały uczniów 3.922, która to oyfra 
przedstawia ogół w całe, Rosyi młodzieży, 
ubiegającej się o maturę. Naturalnie, nie 
wszyscy przekroczyli Rubikon: w okręgu
ryskim odpadło 15%, warszawskim 5,1% 
i t. d. Wogóla odpadło 134, którzy otrzy
mali 360 stopni niedostatecznych (mowa 
tylko o szkołach rządowyoh, 5 bowiem szkół 
prywatnych nawet nie warto brać w rachubę). 
Najwięcej odpadło na egzaminach: 1. z ję
zyka łacińskiego: 104 stop. złe z egz. piś
miennego i 12 z ustnego ; 2) z języka gre- 
ol iego: 79 i 4; 8) z języka rosyjskiego: 
72 i 4.

Nieszczęśliwy Wypadek. P. Mieczy
sław S c h m i 11, były dyrektor lwcwskiego 
teatru a redaktor i współwłaściciel Dzicn. 
polskiego, bawiąc z rodziną w Krynioy, 
uległ przed kilku dniami nieszczęśliwemu 
wypadkowi. Schodząc po kamieunych scho
dach prowadzących z restauracji Kurhausu, 
potknął się i upadłszy złamał nogę. Dr. 
Dziembowski z Muszyny udzielił chirurgicz
nej pomocy p. Sohmittowi, który w przyszłym 
tygodniu przywieziony zostanie do Lwowa.

Premiowe strzelanie p. Jana Dzie
wońskiego odbedzie się na Strzelnicy miej. 
w niedzielę 5. bm.

W kościele OO. Jezuitów wygłosi 
w niedzielę 5 bm. po sumie o. Jan Hehin- 
ger misyonarz apostolski z Birmy (Indye 
Zagangesowe) kazanie niemieokie o strasznem 
położeniu zupełnie opuszczonych nieszczęśli
wych trędowatych w Indyach Zagangeso- 
wych. Po kazaniu odbędzie się składku na 
rzecz tych wyjątkowo nieszczęśliwych, któ
rych liczba dochodzi do 30.000.

Wyrok W sprawie Wiktorowskich chło
pów, oskarżonych o rozruchy podczas wybo
rów, zapadł w sądzie stanisławowskim i wy
znaczył czternastu podsądnym kary więzie
nia od dwóch do ośmiu m esięcy. Uwoluio- 
nyoh jest dwunastu.

Repertoar teatralny.
W ni. dzielę „Przeor Paulinów" obraz 

historyczny w 5 aktach Juliusza Morsa.
W poniedziałek uroczyste pr/tdstawieuie 

% okazyi zjazdu „Ogólnego Austryackieg 
Towarzystwa Aptekarskiego: I. „Prolog"
Stanisława Rossowskiego II. „Zemsta" ko- 
medya w 3 aht. Al. hr. Fredry (ojca) III. 
Obrazy z żywych osób z „Wojny" Grottge- 
rowskiej: a) Napad, b) Losowanie.

Wycieizkę na Pohulankę po raz o-
statni w tym sezonie urządza w niedzielę d. 
5 września „Sokół" towarzystwo ochotniczej 
straży ogniowej.

tej, a po niej został jeszore na kon- 0ił do Bystrzycy. Cesarz chwalił kil- 
ferenoyi z hr. Badenim hr. Falkenhayn. j kakrotnie dobre wyćwiczenie żołnie- 
Podobno bowiem klerykali nie byli rzy j poprawne ruchy oddziałów, któ- 
zrazu całkowioie zadowoleni z powzię- pg ciągle znakomitą zaohowały postaw.ę 
tych uohwał i później dopiero pozbyli; Po powrocie cesarza do zamku na
się wątpliwości. j stąpił obiad pod namiotem. Manewrom

Komitet zbierze się ponownie aż sprzyia najpiękniejsza pogoda, a iy - 
na parę dni przed zwołaniem parła-^w0 sj^ nimi interesuje ludnośó oko- 
mentu. Na wstępie obrad parlamcntar- jjozna, która z największem upragnio
nych będzie się rząd i prawioa starał niem czeka zawsze widoku cesarza 
przeprowadzić wybory do delegaoyj Tłumy ludzi przypatrują się z wiel- 
wspólnyoh i uohwalić prowizoryum kiem zajęciem ruchom wojsk i posz 
budżetowe wraz z prowizoryozną ugo- ‘ 0Zególne oddziały witają bardzo ser 
dą z Węgrami. ? deoznie.

Gdyby obstrukoya dalej trwać miała, * p0 południu cesarz zwidził nowo 
będą natyohmiast zastosowane przeciw zbudowaną szkołę ludową dla chłop- 
niej uohwalone środki. Osobna korni- ców. Witali go tam dygnitarze miej- 
sya zajmuje się wypracowaniem pro- scy, dyrektor szkolny, olbrzymie tłu 
jektu zmian w regulaminie obrad par- my ludu, młodzież — wszysoy z naj 
lamentarnyob. głębszą ozoią i gorącym zapałem,

j Wiedeń d. 4. września, j Powitał cesarza mową proboszcz,
i Dzisiejsze pisma tutejsze omawia- na oo oesarz łaskawie kilka słów od- 
ją  kouferenoyę prawioy z hr. Badenim. powiedział, poozem przeszedł do auli, 

jPróoz pism obstrukcyjnyoh wszysoy gdzie odśpiewano hymn ludów, jeden 
ooeniają je j wynik, jako dodatni, za- z ohłopoów wypowiedział mowę, a ce- 

| znaczająo, że nie rząd, ale monarobia sara wpisał imię swoje w księgę pa 
austryacka stawia do Rady pań- miątkową. Wyraził też swoje zadowo- 
stwa żądanie, aby w myśl istniejąoych lenie ze wszystkiego, 
ustaw, wybrała delegaoyę, zajęła się ^  przedsionku szkoły umieszczono 
sprawą ugody z Węgrami i postarała tablicę pamiątkową, 
się tym sposobem, aby w ekonomioz- Wśród gromkich okrzyków radości
nycb i finansowych stosunkach Au- tłumów udał się oesarz do fabryki 
stryi do Węgier nie powstał ohaos. Thoneta, gdzie go właśoioiel jej po- 

Niadowier&unie budzi doniesienie, witał przemową. Cesarz odpowiedział 
jakoby klub czeski osobno po za ple- łaskaw e i zwiedził zakład z wido- 
cami prawicy speoyalne prowadził był cznem zajęciem. Podpisał się również 
układy z rządem. w księdze pamiątkowej. Odjeżdżająo

Wiedeń d. 4 września. wyraził oesarz pełne zadowolenie swo- 
Afrykański podróżnik Oskar Bau Je 1 podziękę. Powróoił wreszoie wśród 

man, który niedawno wróoił do ojozy- radosnych okrzyków tłumu do zamku, 
zuy z Zanzibaru, zachorował w Sale- Budapeszt d. 4 września,
burgu na silną malaryę. Przewieziono Stojałowski wystosował do jednego
go do wiedeńskiego szpitala.

Wiedeń d. 4. września 
Fremdenblałt omawia dziś wewnę 

trzną sytuaeyę polityozną i stwierdza, stronnictwem Luegera i donosi, że mi 
że skutkiem tego, iż stronnictwa, któ- syS J®S° w Watykanie nwieńczył zu- 
rym dotychozas w pierwszej linii po- P ® ^6 pomyślny rezultat. Udaó mu się 
wierzona była opieka nad konstytuoyą mianowicie nzyskaó przebacze-
i które identyfikownły się z parlamen- n ' e °d papieża. Sfcojałowsk. oświadoza, 
taryzmem, w sposób ubolewauia go- m '<- zamiar osiąśo w Czaozy na sta
dny ohwyoiły się obstrukcyi zamiast * wydawać tam pisme niemieckie,
próbować innych środków mogąoyoh Karlsbad d. 4 września,
doprowadzić do porozumienia, zachwA Tutejsze niemieokie stowarzysza
no silnemi podstawami parlamenta- nie gimnastyków rozwiązano za to, że 
ryzmu. przekraozało zakres swego działania i

Dziś jedynem zadaniem, które na bawiło się w manifestaoye polityozne, 
prawdę spełnić należy, je st reaktywo- jaką było uchwaleuie posłowi Wolfo- 
wauie parlamentu, aby on mógł staó wi uznania a jego wybryki obstruk- 
sią na nowo silnym czynu ki »m poli- cyjne.

'tycznego życia. Wrzekomi patronowie Warszawa d. 4 września.
‘i obrońcy jedności państwa powinniby We czwartek wieozorem po obie

dzie dworskim nastąpiło uroozyste 
przedstawienie w teatrze łazienkow
skim, na które zaproszeni zostali tak 
że studenoi i studentki urarszawskioh 
gimnazyów.

W piątek rano wyj śehał oar z 
wielkimi książętami do warszawśkioh 
fortów.

Berlin d. 4. września.
Podpułkownik hr. Moltke ma dostaó 

nominaoyę na wojskowego attache am 
basady wiedeńskiej a dotychozasowy 
attaohó Hoelsen Haeseler nominaoyę na 
komendanta pułku fizylierów gwar- 
dyjskioh.

Berlin d. 4. września.
Kanclerz rześki ks. Hohenlohe przy- 

jeohał tu wozoraj i udaje się dziś w 
południe do Homburga.

Homburg d. 4. września.
Włoska para królewska popołudniu 

o piątej przybyła tutaj wozoraj. Przy
witali ją cesarstwo niemiecoy. Monar- 
ohowie uśoiskali się i ucąłowali kilka 
razy, a podozas jazdy z dworca do 
miasta tłumy entuzyastyoznie witały 
obie pary monarsze.

Homburg d. 4 września.
Cesarz niemiecki z żoną przyjechał 

tu o pierwszej w południe, a powita
ła go na dworcu matka cesarzowa 
Fryderykowa i w. księżna meklembur 
ska i strelioba.

Zagrzeb d. 4 września. 
Sejm odroczony do niecznaozonego 

terminu.
Essen d. 4. września.

Król syamski przyjechał do Kruppa.
Bazylea d. 4 września.

Włoska para królewska przejechała 
przed południem przez Bazyleę. Po 
krótkidm zatrzymaniu się, ruszyli o 
jedenastej w dalszą podróż do Horn 
burga.

Monachium d. 4 września.
Na osobne zaproszenie oesarza Wil

helma ks. rejent bawarski będzie go- 
śoiem cesarskim podczas manewrów 
homburskieb i prawpopodobnie w eź
mie udział w uroczystościach 
deńskioh.

Euksynogcad d. 4 września
Ks. Ferdynand bułgarski przyjął 

na audyenoyi wczoraj przed południem 
kapitana włoskiego staoyjnego okrętu 
z Konstantynopola, Gahldy, który krą
ży po Czarnem Morzu. Oficerów te
go statku zaprosił książę na obiad. 
Księżna z dziećmi tj. z Borysem i Cy
rylem przybywają w niedzielę.

Wuerzburg d. 4. września.
Wczoraj przejechała tę ly  para oe- 

sarska z królem saskim do Hombnrga.

Dział ekonomiczny.
— Kolejowe posyłki umyślne. Od 

kilku la t istnieje na kolejaoh pań
stwowych zarządzenie, iż posyłki nie- 
przekraozająoe wagi 50 kg. nadawane 
być mogą na pooiągi osobowe, a to 
bez listu frachtowego i bez względu

Frankfurt dnia 4 września. Przed 
zamknięoiem wczorajszej giełdy notowano Kre
dyty 31137 (366*91), statsbany 298*62 
(352*19), lombardy — — (—•—), alpiny 

( - ’- ) .
Cyfry oznaczone klamrami oznaczają wie

deński wyrównanie.
— Wiedeń 4 Września. (Telegram 

Gaj. Nar.) Dzisiaj o godi. 2 minut 
_ 15 w południe notowano na giełdzie

na porę dnia. Korzyść z tego sposobu wiedeńskiej: kredyty 366 87, węg. zakład 
wysyłania polega na tem, iż posyłka kredytowy 398*50, anglobanki 166*—, 
taka oddana na 15 minut przed odej- lenderbank 236*—, koleje państwowe 
ściem pociągu osobowego, odchodzi 351*25, elbethal 257*—, akoye tytonio- 
bezwarunkowo tym pociągiem i na we 159*—, alpiny 137*70, losy tureck o 
miejsou przeznaczenia natychmiast po 65 30, unionbanki 299 50, ruble 127.75, 
nadejściu adresatowi wydaną być mo
że. Ekspedyoya tych posyłek umyśl
nych odbywa się w taki sposób i po 
takich samyoh cenach jak ekspedycya 
pakunków z tą jedyną różnicą, iż na- 
leżytośó przewozową, jeżeli pooiąg 
jest pospiesznym, wynosi półtorakrot- 
ną należytośó pakunkową. Jeżeli na
dawca sobie żyozy, by na miejscu 
przeznaozenia adresat o nadejściu po
syłki uwiadomionym został, to należy 
oznajmić życzenie to w ekspedyeyi 
pakunkowej i umieścić na posyłce do
kładny adres odbioroy. Ekspedycya 
pakunkowa nie wydaje wówczas rece-. 
pisu, leoz wysyła takowy razem z po-S 
syłką do staoyi przeznaczenia. Posyłki 
umyślne (expresowe) nie mogą zawie-j 
raó artykułów, które w myśl przepi-

Z rynków towarowych.
L w ó w  dn. 4. września. (P rzed ruk  z urzędowej. 

„Gazety lwowskiej). Pszenica 10*— do 10*25 zł. 
żyto 7 5 0  do 7 75, jęczm ień brow arny 0* -  dn 
6*75, jęczmień pastewny 0 — do 0*— , owies 6*20 
do 6*50, rzepak —*— do —*— , groch 6*— do 8 50 
wyka 0*— do 0*—, nasienie ln iane — *— do 
—*—, nasienie  konopne — *— do — *— , bób 
—*— do —. bobik 0*— do 0*—, hrecz' v 0* — 
do 0*— koniczyna czerwona galic. — *— do 
—*—, szwedzka *— do —■—, b ia ła  —*— do 
—•— , anyż — *—  do — *—, kukurudza s ta ra  
0*— do 0*—, nowa 0*— ao 0*— , chm iel — *— 
do — *—, chm iel nowy na term ina  od — *— do 
— *— , spiry tus gotowy — *— do — *— , na  teim - 
min —*— do .—, Tym ctka — *— do — *—. 
W aranty —*— do — *—.
Sprawozdanie z targu  zbożowego na  K leparzu.

Kraków 3 września.
sów regulaminowyoh wyłączone są od Zniżka jaka w osta tn im  czasie zaszła w A m e- 
przewOzu pociągami osobowymi. Po- ryce, a  następn ie  na ry n sach  europejskich, była 
syłki ekspresowe stauowozo szybciej kró tko trw ałą  i u stąp iła  znowu m iejsca sta łem u 

j  r  J J usposobieniu. N i ta rg  tu trjszy , który m niej je s t
doohodzą na miejsce przeznaozenia, 7afe£n y od obcych wpływów jak  od stosunków 
aniżeli posyłki pospieszne kolejowe m iejscowych, zwrot ja k i  i_»stąpił za g ran icą  nie 
lnb pocztowe. Zbyt małe korzystanie oddziałał tak dalece, jednakowoż pokup był 
z tego rodzaju ułatwionej ekspedyoyi, więcej ożywiony, a co wsżuiejsze że n ie

_  i * ograniczał się, jak  dotychezas, do potrzeb miej-przypisao należy ohyba tej okolicz- aeoWyeh., bo sprzedano także k ilka  wagonów 
ności, że zaprowadzenie to nie je s t pszenicy na  wywóz, co już dawno m iejsca nie 
znanern ogółowi interesowanych. m iało . Z powodu dość znacznego zaofiarowania

- -  I  n s v  R f l s i l lP n  W c ia n n ien iu  z 1 eeny ‘J 11?  n ieznaczn ie 'się  podniosły, w«góle je- 
7  \ , dn&k tendeneya była stała,

brn . p a d ła  g łó w n a  w y g ra u u  1 0 .0 0 0  z ł. n a  Płacono pszenicę b iała  n 10-35 do 11 70 zł., ozer

z peszteńskich przyjaoiół pismo, w 
którym zaprzecza jakoby jego stron
nictwo miało zamiar związaó się ze

Konstantynopol d 4 września.
Wczoraj zasądzono ośmiu Ormian 

na śmierć, dwóch zaś, posądzonych o 
zamaoh na Portę uwolniono.

Kanea d. 4 września.
Admirałowie wydali rozporządze

nie, które ustanawia międzynarodową 
komisyę wojskową do wykonywania 
polioyi w Kanei. Admirałowie zastrze-' 
gli sobie prawo podobne komisye i w

s. 114 nr. 91, 1000 zł. s. 3948 nr. 20. 
Po 600 zł. s. 4410 nr. 59, s. 4658 nr. 
38 i s. 7196 nr. 75. Po 100 zł. s. 2752 
nr. 71, 8. 2778 nr. 72, s. 3682 nr. 27, 
s. 3966 nr. 64, s. 4124 s. 94. s. 4264 
nr. 57, s. 4483 nr. 7, s. 4556 nr. 97, s. 
5611 nr. 4, s. 5910 nr. 15, s. 6470 nr. 
39, s. 7702 nr. 35, s. 7776 nr. 73. Po 
50 zł. s. 193 nr. 6i, s. 996 nr. 61, s. 
1518 nr. 78, s. 1524 nr. 95, s. 1556 nr.

117, s. 2083 nr. 99, s. 3140 nr. 46, s. 
3146 nr. 87, s. 3206 nr. 51, s. 3474 nr. 

wizba ,8, s. 3831 nr. 40, s, 3976 nr. 92, s. 5272 
nr. 2, s. 6490 nr. 25, s. 5521 nr. 60, s. 
5536 nr. 72, s- 6272 nr. 49, s. 6349 nr.

112, s. 6526 nr. 17. s. 6541 nr. 94, s. 
6667 nr. 97, b. 7164 nr. 40, s. 7418 nr. 
36, s. 7509 nr. 84, s. 7574 nr. 63. Po. 
25 zł. s. 110 nr. 22, s. 210 nr. 72, s .1 
225 nr. 45, s. 839 nr. 20, s. 1169 nr. 39, 
b. 1175 nr. 48, s. 1193 nr. 35, s. 1268
nr. 86, s. 1493 nr. 26, s. 16*20 nr 16,
s 1664 nr. 94, s. 1924 nr. 83 s. 2007
nr. 48, s. 2320 nr. 93, s. 2358 nr. 14, s.
2665 nr. 60, s. 2740 nr. 65, s. 2778 nr. 
18, s. 2828 nr. 72, s. 2950 nr. 80, a.. 
2980 nr. 59, s. 2999 nr. 83, s. 3011 nr. 
100, s. 3031 nr. 30, s. 3256 nr. 64, s. 
3539 nr. 55, s. 3G94 nr. 6 a. 3900 nr.

wouą uową 10*85 do 11*40 zł., żó łtą  n. 10 80 da 
11 3 i zł., żyta nowe 7 90 do 8 50 zł., jęczm ień 
brow&ruy 7 EO do 8* — zł., na paszę 6 25 do 6*75 
zł., owies nowy od 8 35 do 6 75 zł., owies do 
silw o  0 — do O1— zł. Koniczyna czerw. • do 
— il b ia ła  — do —. rzepak 13 50 do 13 75, 
wyka 0*— do 0*— zł. bób 0-— do 0 '— Ji. 
W szystko zalOO kilogram ów.

Bank galicyjski d la  baudlu  i przem ysłu.
(Telegr. „Gaz. N a r.‘O 

W ie d eń  3. w rześnia. Notowano pszenicę na 
je»ień 11'80 do —*—, pszenica na  w;"snę 11-80 
do 11*85, żyto na  jesień 8*75 f i  0*—, żyto 
n a  wiosnę 8.90 dc 8*95, owies 6*45 do 0*— , t a 
wiosnę O"— do 0 ' - ,  kukurudza n a  w rzesień- 
psździern ik  6-22 do 0-— , na  mej cze rw ce  0 — 
do 0. - , rzepak 13*85 do 13*95, sp iry tus —*— 
do — .

Ceny spadły .

78, s. 3998 nr. 
4515 nr. 83, s. 
60, s. 4794 nr. 
nr. 57, a. 5627 
s. 5671 nr. 30, 
nr. 22. 8. 5979 
s. 6540 nr. 33,

75, s. 4069 nr. 48, s. 
4567 nr. 67, s. 4605 nr. 
1, s. 6170 nr. 71, s. 5294 
nr. 35, s. 5627 nr. 52, 
s. 5720 nr. 32, s. 5911 
nr. 56, 8. 6442 nr. 62,

F rsy je c łia li do  Lw o w a .
Dnia 4 września.

Tlotd Źoria. J. hr. Pinińsba z Sarzy
na, T. hr. Dzieduszycki z Niesłuchowa, A. 
Miiuter z Waniowa, J. Wiktor z Czudca, A. 
Horodjski z Kociinbiniec, R. Rudolf z Pa
sieczny.

Hotele : Bellcme i Metropol K  Jatio- 
wicea we Lwowie. Ks. A. Sossnko z Zaru- 
dzia, T Hrab z Kozowy. J. Prager S. Lehr 
i S. Grliickstern z Wiednia, dr. Diamant z 
Czortkowa, J. Senft z Czerniowiec, W. No
wakowski z Jaksmanic, K. Straka z Dzie- 
więczyc, W. WodowzofF i. Kijowa, A. Bar
tos z Budapesztu.

s. nr. 53, s. 727Ó

inuyoh także okupowanych miejscach 
potworzyć wtedy, gdy s^ę okażt ich 
potrzeba.

Lizbona d. 4 września.
Z powodu napadu, wykonanego na

6919
s. 7280 nr. 28, s. 7457 nr. 42, s. i 

7515 nr. 58, s. 7766 nr. 91. j
W ciągnieniu amortyzacyjnetn wylosowa

no następujące serye: 102 223 608 788 
1089 1353 1376 1440 1492 1817 2112

a c t z a j w  t o f i t w *  ur;* odpowiada

2197 *2521 2650 2849 3370 3942 3957
4022 4247 4266 4860 5282 5323 5408
6095 7379 7430 3205 6585. Na wszystkie
numery, zawarli w tych seryach przypada 
po 6 zł.

czerwonego
bm. w Buda

peszcie padła główna wygrana 10.000 zł. 
na s 1061 nr. 62, 100Ó zł, na s. 6850 
nr 100. Po 500 zł. s. 3419 nr. 62 s. 
7814 nr. 19, s. 7911 nr. 47.

portugalską barkę p-zez afrykańskich k M y ża .^^ ąg tien iu 10^ !  
nadbrżeżnyoh korsarzy, którzy zrabo
wali wszystko oo oenniejsze z okrętu, 
a kapitana i ozęśó załogi wzięli do 
niewoli, wysyła rząd na wody maro
kańskie dwa statki wojenne.

Symla d. 4 września, j 
Dwie angielskie kolumny, licząoe 

razem 10.000 ludzi, ruszyły przeciw 
zbuntowanym mahometańskim plemio 
nom półnoono-indyjskim.

Ateny d. 3 września.
Kapitan pieohoty w napadzie obłę

du strzelił do dwóch poruczników i 
jednego z nich zabił, a drugiego śmier
telnie ranił.

Ateny d. 4 września.
Rząd postanowił rozpuścić ostatnią 

klasę rezerwy

■Wiedeń dnis 4 września Pned tmo 
koieciem wczorajszej giełdy ftefowan-i kiedyt, 
366 50, Kr-dyty węgierski. 398 75 Auglo- 
baaki 166*50, związku boukow. S57*J5, 
Dnt<nfóii* 293 50, Landerb;,p,b 236*25, 
staatśbuuy 35187, Lombardy 87*—, kolej 
nadłabska 257B-, kolei północno zaeł odn'ł 
250—, tytoniowe 158 50, Rimo 268 —, 
Alpioy 137 75 renta majów:. 102*40 Rente 
korony węgierskiej 99*90, losy U re.. 65 20 
Murki 58 68

Berlin dniu 4 wrześniu Prtc-d ziuu 
knięróem wczerąjsi- giełdy notowane kredy
ty 230 10 (366 50,. staiłUmmiy S49 90 
( 51*82j, lombardy 37 60 (87 91).

Liebieg
j e i t  znakomitym

młęsny-Pepton
śro lk iem  przeciw brakowi 
apety tu .

Or. J5zef Starzewski
P0*kX7TÓCił

i ordynuje, jak poprzednio od 3—4 
przy ul. Wałowej 1. 3.

D r .  l l l i n a  pow rócił.

i  „i*  -tfło pve

H a i h r ź
tfneipP0

i / i e r f L .
'Tod o ^ L

Wszyscy
Vórzy lnbią napój smaczny ł chcą 

b y ć  zdrowymi i oszczędnymi.

Węże gumowe
(szlauchy)

1 spiralne,

Płyty gumowe, 
Pasy do maszyn,

tudzież

A s b e s t , M in iu m , Tekturę, 
C em ent, G ips, T er drzew ny  

i  gazow y, C arbolineum  
oraz różne artykuły gospodarskie

poleca

skład  farb , pokostów, lakierów 

Lwów, ulica Żółkiewska i. 2.

56
l a . t  i s t n i e j ą c y  

handel sukna 
i tow arów  w ełnianych

pod firmą 2106

Jan Wallach i Sm
L w ó w , R y n e k  33

poleca

sukna na mundury 
dla studentów.

Kfaąż' 0  m&łżeństwie
przez Dr. R«iau’a (39 ilu s tr .)  1 złr.

0 życiu towarzyskiem
m ę ż c z y z n  »93s

przez Dr. G. F rey taga  1 z ł r ,  oba dzielą 
razem złr, 1*75 m arkam i pooztewemi.

GUSTAV ENGEL, Berlin 12,
P o s td a u ie r s t r a s s e  131.

Najlepszy prawdziwy francuski

K O N I A K
najpierwszej jakości 1974

w ysyła pocztą oclony i opakowany do 
Aszystkich miejscowości A ustro W ęgier 

za pobraniem , od 
złr, 6*— za 4 litrow ą beczułkę 

„ 5*— za 3-litrow ą połówkę 
„ 4 20 za 3 fińszki jo  ’/t litry .

K .  M A I T I  
C a p o d i s t r i a  bei Triest.

!
XVIII., W ahring , Cottaarei ae 19. Ord. 3 - 5 . 2070

F n w iz iii l i i r i H i  i i t i r n  oa obiory
jesienne i zimowe 1897.

S ztu k a  m i r .  3.10 na d ługi I *lr - 4 80 z dobrej 
zu p ełn y  u b iór m ęsk i (sur-
d u t , sp o d n ie  1 k a m ize lk a ) i r j r _ g . _  z  znakomitej 

k osztu je ty lk o  \ z łr. 10 50 z najlepszej
M -terye n a  płaszcze zimowe, sukna do polowania, lodon, kam garuy n a  su rdu ty  
m alerye n a  spodnie w najlepszym  wyborze. S ukno  DamenturU i wszelkie egzy
stujące gatunk i m ateryj w ysy ła  za pobraniem , znano znajwiększej rzetelności

F abryka  i Skład sukna

Ś łlE O E L -IlH B O F  w  B E R N IE
Prót 1 gratis 1 franco. Dostawa wedle zamówienia pod gwaraneyą.

Znaczny zysk kupować w prost w w spom nianej firmie.

wełny
owczej.

■am

I Hotel Habsburg
I  Dolr ........

L

WIEN I.
A d l t k g a s o e  

  N r .  a .
Dom pierw szorzędny w śród m ieśc iu , urządzony z całym  kom fortem , ceny 
um iarkow ane , w łącznie z elehtryeznem  oświetleniem , serw isem  i ogrzaniem.

W inda osobowa i kąp elo w domu. 2033
m a H a H m m a a m « m a m a a a H H ^ m

Nowo otwonou mm Kapelaszr I czapo?
poleca kapel usze sztywne, czarne i kolorowe po zł. 2, 3, 4 
1 5, kapelu zu m ękkie we wszelkiuh koloracL i fasonach po 
złr. 1*50, 2, 3, 4 do 5. Cylindry po złr. 5 50, 7 i 9. Skład 
kapeluszy i oylindrów z fabryki Wilhelma Plossa c.k. nadw. 
dostawcy, czapek i odznak dla studentów, kapeluszy, cylin

drów i czapek liberyjnych.
K A Z I M I E R Z  j v j > E Ł ( Z Y K  Lwów, Halicka 21.

Ł askaw e zam ów ienia z prowiricyi załatw iam  odw rotną pocztą.

1

Nadaje prześliczną białą płeć, niszczy p i e g i ,  pryszcze, plamy wątrobiane, usuwa również czerwoność twarzy, opaleniznę 
W a c l i o d n l a  p a s t a  p i ę k n o ś c i  (M.-iść na piegi) słoik 35 ct. M y d ło  z e  s o k u  l i l i i  „ F l o r a " ,  sztuka 35 centów.

W porze letniej D&jlepszy p u d e r  „ L w ó w le n k a * 4, pudełko 60 centów.

Jedynie do naDycia w składzie aptecznym
Xiaiii!5‘& &  P i l a r s k i e g o ,  Lwów, hotel George’a.



GAZETA NARODOWA z Niedzieli dnia 5. Września 1897, Nr. 2 .6 .

Nakładem Księgarni katolickiej

Dra w m d .  mmmm
w Krakow ie

w y s z ł o  i w l 9 Ż O

O P I C Y  7 J
o Najśw. Maryi Pannie

w e d le  b r e w ia r z a  r z y m s k ie s ro , po  p o l
sk u  1 po  ł a c i n i e ,  na pięknym  papierze, 
wielkim i w yraźnym  diukiem  a w form a
cie m ałym  (32°, str. R5<>) W ydanie to, do 
którego dodano i O f lc y u m  z a  z m a r 
ł y c h  (Officium defunctorum) bardzo po
praw ne, poprzedzone o b ja śn ie n ie m  o z n a 
c z e n iu  oficynm  i ru b ry k am i, ozdohiona 
o b ra z k ie m  cudownego w izerunku N . M. 
P . Śnieżnej w Rzymie, kosztuje bez opra
wy 1 z ł r .  25 c t . ,  oprawne w płótno ang. 
brzegi pasowe 1 z ł r .  60 c t,; zaś w wy
borową skórę sza, ry n o w ą , brzegi pąsów" 
lub złote 2 z ł r .  25 c t. N a  porto dołączyć 

należy 20 cen tó w .

Pochodnie
naftowe, smołowe

największy skład,

LATARKI
la

r ó w D ie ż  w  w ie lk im  w y b o rz e

poleca 2104

Alajży HiDfir, L w ói

Niniejszem  mam zaszczyt zawiadomić 
Szan. Publiczność, że w ystąpiw szy ze spół
ki hand lu  pod firma Adam Bratkowski I 
Julian Janowski otw orzyłem

Specyalny magazyn naczyn 
i przyborów kuchennych

oraz w szystkich

D R O BNE  O G ŁO SZENIA  po I et. od wyrasa.

M A S Z Y N K I am erykańskie do siekania  
T l  m ię ;a  po złr. 4‘— , w iedeńskie po z łr . 
3‘50 i 3 - - ,  S ta  w łosia ce poczwórne do 
p rzecieran ia  m ię s ł po zł, 1-— , 1'30 i 1-60 
poleca P io tr Chi ląstow ski, < handel żelazny 
we Lwowie, p lae K apitu lny  1 (naprzeciw 
katedry).

PO W R Ó C IW SZ Y  do Lwowa przyjm uję 
ja k  dotąd wszelkie roboty w zakres 

kraw ieczyiny d niskiej wchodzące. Z dniem 
15. w iześn ia  rozpoczynam  świeży kurs 
kroju. Pracow nia  sukien dam skich A le
ksan d ry  K łosiewicz, C horążizyzna 13.

DO W IE D N IA  dla kształcenia udająca 
się pan ienka  znajdzie opiekę, u trzy 

m anie, kouwersaeyę francuską i n iem iec
k ą ,  oraz fo r te p ia n , u polskiej katolickiej 
rodziny u zędniczej. A d res: E . S., W: en, 
I., Fugbacugasse 10, Tu ii i' 18. 50s

CY T R A  koncertowa, znakom ita ,  nowa, 
większego formatu, z futerałem i przy 

borami oraz polską szkołą (Mańkowski go) 
do sadzit lnego nauczenia  się gry (lub bez 
szkoły) / a  l j  złr. do sprzedania Wiado
mość: Ś w id n ic k i , Dobrohosjów, pdezta 
Truskawieo. 526

B r y n c ?  z a
majowa, górska, św ie ż a , przesyłka 5-kilo- 
wa złr- Z'28. D w ó r Ł a p e z y n  B rz e ż a n y .

2C OC pokoi tapet
na pi ładz ie , taniej niż wszędzie.

Story płócienkowe na 
wałkach samoczynnych

Panom  przedsiębiorcom  i budowniczym 
znaczny rabat. M agazyn

A. Krzyszrofowicza
Lwów, plac Halicki I. 2.

p o  r z e b u j e  2093

i n ż y n i e r a
do przeprowadzenia niwelacji pól 
dla zdrenowania. Oferty : Zubow- 
Mosty, p. Kamionka strumiłowa.
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Persanalcredit

von ó. w. fl. 500 aufwarts ver- 
schafti, raseh u. discret 

ID. I K I r a i r e i e r ,  8210 
Hypoteken &  G eldagentnr  

Budapest, Kerepeserstrasse Nr. 53

Rewmatyzm,
gościec, korcie, sochę bole, Influenzę

k o i  i  l e c z y  w z u p e ł n o ś c i

Sapomenihol
najlepsze iiscierenie uśmierzające

wyrobu Eugeniusza Matuli, Lpt. w Radomyślu koło Tarnowa.
C e n a  7 0  o t .  z a  s ł o i k .

Dostać m ożną w ap tek ach : K . W i
sz n iew sk ieg o  w  K r a k o w ie ,  nlica 
P lo rjaó sk a ; D y o n izeg o  M a tn L  w  P o d 
górzu , P .  M ik o la sc h a  w e L w o w ie , 

tndzież wprusi- u E u g e n iu s z a  M a tu li  
w R a d o m y ś lu  koło T -rnow a. 1670

p o d  w ła s n a  f irm a  :

JULIAN JANOWSKI
we Lwowie

przy ulioy Halickiej 1. 16
(w lokalu dawnini 9 Eiw. SciTmngs).

W  szczególności zaopatrzyłem  m agazyn 
mój w obfity zapas wszelkich wyrobów

i b lacharsk ich  a m ianowicie : naczynia ema- 
liew ane, b laszane i żelazne z pierwszorzę- 

, dnych fabryk  tudzież sam ow ary rosyjskie 
(z T uły), noże stołowe i kuchenne, g a rn i
tu ry  do u m y w aln i, m eble żelazne, klatki, 
w ieńce metalowe itp . Również u trzym uję 
Wanny kąpielowe nasiadow e , tn sze , klo
zety pokojowe różnych systemów, b’d ty, 
z le w k i, szafliki i  wiele innych artyku łów

» O L E S Ł A W  JA N K O W S K I Braeowme domowo- gospodarczych , które polecam  po 
ruszn ikarska i  sprzedaż broni we Lwo- n*.der umiarkowanych cenach , a  dziękując 

wie ulica Czarnieckiego 1. 2 ,  poleca broń za dotychczasowe względy, polecam  się i 
m yśliw ską wszelkich systemów pod g w a -! n adal takow ym . Z szacunkiem  
rancyą wypróbow aną i uregulow aną. S p rz e -j 2110 J n l i a n  J a n o w s k i ,
daż łu s e k  n a b o jo w y c h , m aszynek do n a  —  '
bijania i zakręcam  R ekonstruow ane na- j 
boje, również _ iiarki na  proch zastosowane 
do ka lib ru . Wszelkie reperacye przyjmujb j 
się  pod gwarancyą. J

|V ;A U C Z Y C IE L E A  do przedm iotów szkol-1 
IN n rc h , m uzyki , francuskiego , szuka u 
m ieszczenia. K rzyżanow ska, Lwów, Żuliń 
skiego 8. 5 :4 |

m n n  t u t e k  n ie k le jo n y e h  z dosko-f 
• U U l*  ua łe j frauensk i-j b ib u łk i po z łr. ‘ 
1 -— i wyżej, poleca fabryka F. Niżałowski 
Lwów. P rzy  odbiorze 5000 s z tu k , poczta 
frai-eo. 216

p O R T E P I A N  do sp rzedan ia  lub w yna
jęcia. Dw ernickiego 14.

p R O Ś B A

mt
67- . . .
z p. mocą tr m u , k tóry  po 14-letniej pra 
zawodowej, od ezterceh la t ciężko oho

Z łoża boleści zwracam  aię do 
ae:c szlachetnych, aby nieszczęśliw e

mu , obarczonem u rodz.ną (troje dzieci i . _Ta
67-letnia m atka), raczyli łaskaw ie przyjść C O T T jA P E  - O B u A I l S

racy 
ory,

ozostający bez d a c h '  — okropnej nędz/_ 
kładki * proszę posyłać do Administraeyi 

G azety  N arodow ej.

jest duet
HARMONIUM 
FORTEPIANEM

Mam zaszczyt za
w iadom ić Szanewn. 
amatorów muzyki, 
że mam na  składzie 
cały zapas nowych 
nlepszenyih  o mię- 
kim i szlachetnym  

tonie H arm onium  w łasnego w yrob i , jak  
również o r y g i n a l n e , a m e r y k a ń s k i e  

jTi P-B  - O R G A N S  n a  wszystkie 
które sprzedaje  z gw< rancyą  za

2U87
oeny, 
trw ałość.

jlR K M IO .W A N B  m edalam i tn tk ' .Niowo- 
jov.’skiego sij wszędzie do nabycia.

Jan Śliwiński
Lwów, u l.  Kopernika 1.16.

Krople do zębów

cHR. GAPMS’A
Bodenbach ajE.__

ramyla żelamycn 

P I ECÓW.

1/5* Pro3zę dad katalogu !

, (dawniej I Iton nWa_3 uśmierzaną natych 
m iast boi zębów. F lakon  4C i 6d ct. We 
Lwowie w aptece P . M ikolascha, w S try 
ju  w aptece J . Drągowskiego. 1365

A i n a

Winogrona kuracyjne
Chasselas białe i słodkie  5 -kilowy kosz 
z łr. 2-— . Oporto czarna i słudkie 5 k ilo
wy kosz złr, i -40 w ysyła za pobraniem  
poeztowein w ła ś c ic ie l  d ó b r  F u k a c s ,  B u 
d a p e s z t,  Y o r S s m a r t in tc z a  3 B , fb ld  8.

Kompletne

młyna parowego jest do sp zeda- 
nia po brrdzo niskiej cenie. Zgło
szenia do Rudolfa M.ossego, Wie
deń, pod: P. 3340 2116

100 do 300 zlr u t o p i o
mogą zarobić "soby każdego stanu, w każ
dej miejscowości bez w kładki k ap ita łu  i 
ryzyka , przez sprzedaż praw nie dozwolo
nych losów i papierów..państwowych. Zgło
szenia d o : Ludwig Osterreicher, YIL,
Deutschegasse 8 . B udapest. 194JO

P a ^ a ż  H a u * m a n n a .
T. L w o w s k i  > 2114

Photo -Piast i eon.
Podroż naokoło świata

O tw arte codziennie od godziny 10 rano do 
10 w ieczór. E lektryczne poruszenia przy 
osobnrm  dziennem  i nocnem oświetleniu. 
Od 5-go do 11 w rześnia jesó do w idzen ia:

RONSTAITTNOPOL.
W stęp 10 centów dla dorosłych i dzieci. 
Co niedziel rozpoczyna się nowa serya.

sto łow e, b iałe  i 
czerwone, z kró- 

lewsko-węgier- 
skiej piw nicy 

wzorowej

wyłączny skład w handlu

St. Markiewicza we Lwowie.
Można nabywać przez każdą księgarnię
uw ieńczoną nagrodą, wys łą  w 30 na
kładzie broszurę radcy Dr. med. Mullera

W olna wysyłka po 60 et. w m arkach 
pocztowych. 1661

C n r t  R S b e r ,  B r a u n s c h w e l g .

K i  « L  *
l i k  '^S J  (MnI

zbioru majowego poleca

Fryderyk Schubuth
Congo Nr 1 pół kilo złr. 1-90 
Souehong Nr. 2 pół kilo 2 30 
Majowa pół kilo 3 złr.
Kaizow Melange pół kilo 4 zł. 
Okruchy z najlepszych herbat pół 

kilo zł. 1-50, 180, 2 30, opako
wania nie zalicza się, 2050

Handel założony 1789 r.

8 ta< i nowe 8 prze 
daje najtaniej

Emil Weiner
W1EN 

I .,  Salztborgaaae S.

fi F M  
a * r i

Ręka po użyciu farby

s

■

I

Dla gospodarstw a i przem ysłu 
domowego

Maypole Soap
a n g i e l s k i e

mydło do farbowania
farbu je  w każdym  kolorze trw ale i 
n ie  płow ieje. Brucie gotowych Su

kien nie je s t  po trzeb n en ,
Cena za  sztukę 4 0  c t. czarne 5 0  Ct., 

W szędzie do nabycia.

The Maypole Co li- Ltd. London.
Jen e ra ln a  a jeneya:

W ien, I . ,  F r a n z  J o s e p h  Q u a l 5. 
S k l a k :

Joseph Yoigt & Co., I., Hoher Irrtt I,
„ z n m  s c h w a r z e n  H a n d “ .

Continental-Pneumatic
jest najlepszą marką.

MW:
Mm

R U D O L F  f s E B l i n  #  c. i k. nadworny maszynista,
nrządza piece, w szelk ie palow iska — fabryka i lejarnia żelaza

W i e d L e i l ,  V I I . ,  K a i s e i  s t ^ a s s e  N r ,  7 1 .  

C. k. uprz. piece o nieustającym ognL; z płomieniem.
C. k. uprz. piece o nieustającym ogniu „Austria“
przydatne do k a żd e g o  m aterya łu  opałowego, n ie z ró w n a n e  w z a s to s o w a n ia  i sw o je j p ro s to c ie .
W ielka oszczędność i Piece palą  się c a ie n ii  m ie s ią c a m i. P łaszcze  ochronne do pieców z w enty lacyą.

K aflo w e  p ie e e  o n ie u s ta ją c y m  o g n in .
Płaszcze z lanego żelaza do pieców dopełnianych z  w e n t y l e m .

P iece dopełniane od 7 złr. wyżej. P iece przenośne.
Kaflowe palowiska do maszyn. Całe urządzenie kucheń, zarówno dla wielkich domów, 

jakoteż hoteli i  innych zakładów. Przenośne kuchnie do gotowania.
N a jw ię k s z y  s k ła d  p le c ó w , k u J i e ń  1 p „ -o w lsk  od  n a jp ro s ts z y c h  do  n a jw y k w in tn ie js z y c h ,  Em a

lio w a n y c h . C enn ik i i  w z o ry  g r a t i s  i  f ra n c o .  2L13
Skład •we Lw o w io u Juna  Sohum ana

i v
r m -  ©  - s
J-f ■■ : r

« i l iS gIM
^ < J ^  ’ ,  ' a

f c , -  Ą  !
!|  ■■u,;;,1

plac B o rn a ijlrń sk l.

bitne dyetetyozne własności napoju 
kakao zyskują stale coraz w;ększe uznanie. 
W  przeciwieństwie do kawy i herbaty jest ono 

|  nie tylko podniecającym napojem , lecz i środ
kiem odżywiającym, a ma tę wielką zaletę, ze 
nie wywiera żadnych zgubnych skutków. Dla
tego kakao Yan Houtena uznane jako dobre 

kakao , jest ogólnie używane. Van Houtena 
kakao jest przyrządzone bardzo smacznie, ła
twe do strawienia i odznacza się nadzwyczaj
nym aromatem Jest to bardzo odżywczy, 
wzmacniający nerwy i orzeźwiający napój. 
W porównaniu z innymi wyrobami, można się 
ła.two przekonać o znakomitości wyrobów Yan 
Houtena.

Najlepsze i najtańsze dymany pokojowe, salonowe, ścien
ne, kościelne i przed ołtarze, jakoteż olbrzymi wybór firanek 
koronkowych, porty er, chodników, kołder, kap na stoły i łóżka, 
koców itd. itd. znaleść można we lwowie przy ul. Sykstuskiej 
1. 6. (w pasażu Hausmanna) dawniej „Teppichhaus Metropole“, 
jakoteż we wiedeńskim Magazynie „Au Louvre“ przy placu 
Kapitulnym 1. 3.

Wielmożnym P. T. Panom Urzędnikom państwowym  
i  prywatnym, Duszpasterzom, (ffietrom, Jakoież prywa
tnym na dobrem stanowiska będącym osobom nfizkln się 
akże ulg w spłatach.

Ilustrowane eenniM wysyła się na prowincyę gratis i 
franko.

Prawdziwie

perskie i wschodnie dywany
o 4O°/0 do 5 0 %  t a n i e j  a n iż e l i  d a w n ie j .

Osobiście lub listownie zwracać się należy

Do Filii Wiedeńskiego Magazynu „AU-L0UVRE“
L w ó w  ualica, Sy lsst-u .słsa , 1. ©. 

lub do

Magazynu głównego przy placu Kapitulnym i, 3.

9 Ł 
I  &  IS _ 1 » 1 3

T y lk o  p r a \^ d z iw e
jeżeli na etykiecie każdego pudełka wy
drukowany jest o r z e ł  i firma A . lS o l l .

Molla proszki Seidlickie są niezrównanym środkiem przeciw wszystkim cłto 
robom żołądka, pochodzącym ze złego trawienia lub skłonności do o bstmkeyi.

Fałe-tywe w yroby będa aądowme ścigane.
O e n a  z a p i e c z ę t o w a n e g o  o r y g i n a l n e g o  p n f i e ł k a  1 z l r .  w a l u t y  a u s t r .

0  -  m

i
>

.ę
Wódka francuska i sóI

T l  Tylke prawdziwo, jeżeli każda f la n k a  opatrzona  je s t  m arką  ochronna A. Maila i zam knięte plombą ołowianą „A. Moll“ 
W ó d k a  f r a n c a s k a  1 só l M o lla  je s t  najlep ie j znanym  środkmm hidowym^ zczególnie jako środek uśm ierzający

Szkoła wydziałowa żeńska ti-klasowa
połączoną z szkołą pospolitą 4-klasową.

7: początkiem roku szkolnego 1697 8 przekształcam na moey zezwolenia 
Wysokich władz szkolnych dotychczasowy mój ośmioklasowy wyżsty  zakład 
wychowawczo - naukowy żeńsk i,  na  wyższy zakład wychowawczo - naukowy 
d z l e s i ę c l o k l a s o w y ,  t. i. n a  s z k o ł ę  w y d a l a ł o  j r ą  ż e ń s k ą  s z e ń c l o -  
k l a s o w ą  połączoną szkołą pospolitą l a t e r o k l a  o w ą .

W nakładzie obowjązjwać będzie p lan naukowy wydany na zasadzie 
ustawy szkolnej z 23. maja 1895,

Uezeniee, które ukończyły dotychczasową klasę ósmą, będą mogły uczę
szczać dl naukę uzupełniającą na poszczególne* przedmioty : re lig ia ,  l i te ra tu 
ra pol°ka i niemiecka, j ,z y k  francuski i a n g ie lsk i ,  dzieje ojezyate, l i t e ra tu ra  
powszechna, history.a sz tuk i ,  krój, rysunki i malowanie n t  drzewie, suknie, 
atłasie itp. Pensjonark i  umieszczone w zakładzie, jakoteż uezenice pozostające 
w zakładzie przez cały dzień, mają j a d to  kouwersacyę francuską i ni^meoką, 
uczą się muzyki i tańców, mają też pomoc domową przy  uczeniu się poszcze
gólnych przedmiotów.

Wpisy do zakładu tak uezenfi dochodzących , jakoteż in te rn is tek  (pen- 
syenarok mieszkających w zaWadzie) rozrm zna sie dnia 25. s ie rp n ia ,  nauka 
za i szkolna rozpocznie się dnia  4. września.

Bliższych wyjaśn .ń udziela podpisana ustnie  i pisemnie. 2038

właścicielka i przełożona wyższego zakładu wycliowawezo-n >ukowego żeńskiego

we Lwowi e ,  u lic a  C ^iiru ieckiego 1. 12.

RONCEGNO
najsilniejsze naturalne wod,y mineralne zawierają̂  arsen i żelazo

z a le c a n e  p rz e z  n n jp ie rw s z e  p o w a g i l e k a r s k ie  p r z y :

anemii, chlorozie, cierpieniach nerwowych, skórnych, 
kobiecych, m alaryi etc. 2osa

P i e l o  w o c l^ '-  t r w a  p r z e z  c a ł y  r o k .
Do nabycia we wszystkich składach wód mineralnych i aotekach.

Najlepsze zroato do zakupna ręKawiczek,
t o *  w y b ó r ] ; 

A. vv rś0R  Ówft  wi«ŃE6o i
S Z Y C f£ J R W Ą ł£

’ KRÓJ DOSKONAŁY,
WłROflu

- REKAWIOZNIK'
ULTRrBUNALSKAtll
I LW O  W  -

naj rnodnii j-z j .  ii m u> ,.ic« . h ,  u Ę lą f l K  odznak ula stuue.itow i erawatek 
Hercules, i,raz najdo kunalszy< h pesów brzusznych rup‘urowy(]i, auspeumiy.i itp. 
ó, ny niskie B|.rzedaję z zasady z mał»m zyskiem towar doborowy, aby V. iększy 
obrót nni<Jniw:ó. JaKól) Fiibrer, lękewicznik i bardażyeta ul, Vrytiunaiska 10.

W szełKie kupony
i

tflBSowane p l e r y  wartościowe
wypłaca

b © z  p o t r ą c e n ia  p r o w i z j i  iu b  k o s z t ó w

U R 1 0 R  W TM 1AIIT
e. k. uprzyw.

galio. akcyjnego Banku hipotecznego.
Kantor wymiany i cdd/.at depozytowy przeniesiony do 

lokalu parterowego w ginaclm bankowym.
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Białe i piękne ręce!
Najbardz ie j  C7Mrw o n e  i o- 
p ie rz ehn ię te  rę.ie wybieleją  
i wydelikatnie. ją po ki ika-  

k re tneur  ua ta rc iu

1BEIEM BOSLIUMi
Słoik 80 et.

M o  Kosiityczie
niezrównane.

Usuw a piegi  , opalenie  s ło
neczne  i źół to -b ruua tne  pla
my z twarzy.  Ce n a  6 0  et.

Orientalina
Puder w płynie

na daj e t w a r z y piękną 
przyjemną białość, odświe
ża i konserwuje. Cena 1 zł.

Uentolina
najlepsza glicerynowa pasta 

w tubkach
do czyszzzenia zęhói i konser
wowania dziąseł — Cena 25 ct.

Powietrze lasów iglastych w pokoju
otrzym uje się przez rozpylanie

M D Z I D U  S O S N O W E G O .

dn w cierania p rzeciw  rw an iu  w członkach i innym  prz_ _
T . na m uszkuły i nerwy. Cena oryginalnej plombowanej flas:

sku tk iem  zaziębienia, działa wzmacniająco 
90 c e n tó w .

a Główny wysyłek u A, MOLL c. k, riostgwcy nadwornego, Wiedeń, Tuchiauben.
w* wmr Uprasza się P. T. Publiczności wyraźnie żądać preparatów MOLLA i te tylko przyj- 
j^j mewać, które opatrzone są marką ochronną i podpisem, 1374

5

5

Prócz miłego leśnego zapachu , posiada nieoazs^nwano w łasaości hygie- “ J 
niezne. Oczyszcza i odświeża powietrze m ieszkań w tak  w?sokim  s to p n iu , że ui 
jest powszechnie polecane przez pp . lekarzy do oddeehania cierp iącym  na cho- JJJ 
roLy piersiowe.

PlaKon 60 ot., r o z p y l a c z e  od 24 et. ao 3 zrr.

a  na
óentów

V ,

"KŁADY WE LWOWIE:

. V . V b V b V .

J .  B eiser ap t. Z. Ruoker apt.; St. M arkiewicz, S tan . L ip n ick i, K aro l B ałłaban.

V bW  V  bV bW bV . V b bW b B b .  rirB .

Mydło z igieł sosnowych g °  kKaywS  ^

I  J A K
S LW ÓW : sklepy własne ulica Kopernika 1. 3, ulica Halicka 11. 

KRAKÓW: Sukiennice P 20, CZERNIOWUE. Rynek 2- ’
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Wjdavtca i odpowied^.Aluj redaktor P l a t o n  K o s t e c k i . Z urukarui i litografii P illeia  i Spółki.

11128382


